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Ministerstwo wyznań religijnych i oświe- 
lik publicznego nadało reskryptem z dn a 
msja 1920 nr. 8598/8. II, prywatnemu 

iskirmu gimnazjum realnemu i liceum 
Urszulanek r  Kolomn ta lata sakolae 

^18/19 i 1919/20 prawo ipublhztości, ora* 
rfławo odbywania egzaminów dojrzałości i 
wydawania świadectw dojrzałości, mających 
tażiość szkół państwowych.

Prezes dyrekeyi skarbu zamianował 
ćniis&rcy kontroli skarbowej I. kl. Jana 

froszniowsk'ego, Mieeaystawa Bodtynkiewi- 
la i Wojciecha Tabaja starsiymi komisa- 
Mmi kontroli skarbowej U. kl, w IX. kl, 

i«i.   -

Prezes dyrekeyi Bkarbn zamianował 
ui8«rsa kontroli skarbowej I kl, Kazi- 

jiertfc Sagańskiego starBiym komisarzem 
bntrcl skarbowej II, kl. w IX. kl, rangi

Prezydent małopolskiej dyrekeyi pocit 
telegrafów we Lwowie zamianował adjunkta 
tcztuwego Hersza Bosmsrins oficjałem 
Beatowym w Kutacb.

Prezydent małopolskiej dyr .kepi poest 
1 telegrafów we Lwowie zamianował ofleyant- 

nocztową Juzefg kobryń ofieyalem poczto 
ym w Drohobyctu.

Z frontów.
Komunikat sztabu generalnego.

Z dnia 18 czerwca b. r 
Na froncie pćłnoenym trwa żywa dzia­

łalność wyuiauowcza. Oćdzuły nas*e po za­
ciętej wulee obiadsiły na wschodnim brsegu 
A ty miaito Sokolowczczyzn*. W rejonie 
Nowosiółek i miasta Bierewino nasze pa­
trole zniszctjły. dwa mosty, zbndowane w 
czasie ofenzywy przez przeciwnika.

Na Polesiu nieprzyjaciel przeszedł do 
energiezrego natcrci'- u« linię Ktasiłówka 
Czerewac*. Trwają tam zacięte walki,

Na Ukrairie dzień wczorajczy minął 
spokojnie. 4
Pierwszy zastępca Biela sitabu generalnego: 

Kuliński gen.-godcor,

O nowy gabinet.
P, Jan Brejski, któremu Naczelnik Pań 

Btwa powierzył misyę uiworzsnia gabinetu 
pierwszą ofieyalną kosfereneyę odbył z dele­
gatami klubu PPS. Prfizydyum klubu PPS. 
wydało następujący komunikat: kom:sya par­
lamentarna “Związku PPS. po wysłuchaniu 
sprawozdania swoich delegatów o programie 
rządowym posła Brejskiego, oświadcza: Na 
podstawie tego program ujakkolw iek w 
szeregu punktów zbliża się on do naszych 
wym tg ń, ciłonkow.e związku polskich posłów 
aocyaDstycznych do Bządu wejść nie mogą; 
przedewssjsiikiem dlatego, ie progianL reu 
budzi pewną wątpliwość co do kieranku, kió- 
ry Bz,d p. Brejskiego ma podać naszej polity­
ce pokojowej. Na formułach przedłożonego nam 
projektu widrmy zbliżenie sie du partyi na- 
rodowo-demiok etycznej, Eomisya parlamen­

tarna stwierdza również, że nazwisko kandy­
datów wymienionych przed p. Brejskiego, nie 
daje nam gwarancyi demokratycznej polityki 
Bządu. Nie biorąc zatem udział? w Bządzie 
na podstawie przez p. brejskiego propono­
wanej, komisya parlamentarna; oświadcza, 
że stosunek swój do Bządn p. Brejskiego 
związek pohkieh posłów socy-listycinych uza­
leżnia od jego działalności.

Na posiedzeniu prezesów klubu PSL., 
Wyzwolenia i N. P 3., odbytem pod prze- 
wudnictwem p. Rataja w obecności p. Brej­
skiego, -ustaloio zasufircie pnnkźy programu 
rządowego, którego Bzi.d obowiązuje eię bro­
nić wobec Bejmn: 1, Dotychczasowy kieru­
nek bządu w polityce zagranicznej, 2. szyr, 
kie zawarcie pokoju, 8, konatytucya z sejmem 
jednoizbowym, i ,  wprowadzenie w życie re­
formy rolnej, ściśle wedle uchwały z 10 lip- 
ca z. r,, fi plan ayrowizacyjny na podatawie 
kontyngentu, zapewniający wyżywienio woj­
ska, miast i ośrodków przemysłowych, 6. od­
budowa warstatów pracy we wszystkich dzie- 
dzisach. 7. przeprowadzenie i rozszerLenie 
nstaw Bocyalnych, 8. wytężona praca nad 
zorganizowaniem szkolnictwa, ze siczególnem 
urzględnieniem szkolnictwa powszechnego i 
popieranie oświaty Wirgóle. 9. oparcie fiaan- 
bów Państwa na podatku dochodowo-] ostę- 
ppwym. 10. rozwiązanie Sejmu po uchwale­
niu konstytucji, Stronnictwa wchodzące do 
większości zotiow' j ują się popierać i głoso­
wać w Sejmie z (^wszystkimi punktami, z wy­
jątkiem punkt. 8, eo do którego mogą aobie 
zastrzec wolną rękę.

Z Rady Ministrów.

Bada Mini8t'ów n« posiedzeniu dnia 
17 b, m. postanowiła oddać Ministerstwu 
robót publiczcych t r̂ -̂ny b. koszar litew­
skich i b. korpubi kadetów w Warszawie,

po poczynieniu ofipowiedaach prac przygoto­
wawczych, do budowy gmachów) dla Mini 
sterstw, przyjęła wniosek Ministerstwa 
robót pwblicznych w przedmiocie bodowy 2C 
czasowych bndyukow w Warszawie dla po­
lu eszczenia urzędów państwowych, przyjęta 
projekt ustawy o zmianie przepisów tymcza­
sowych o nrządzenin sądownictwa w b. Kró­
lestwie Polskiem oraz projekt rozporządzeń 
w przedmiocie ustroju i czynności oddziałów 
Prokuratoryi Generalnej Rzeczypospolitej Pol­
skiej, jakoteż o terminie rozpoczęciu czynno­
ści Prokuratoryi Gen. Bzpltej Polskie] na 
terytoryum b. dzielnicy pruskiej z dniem 1 
października 1920, Wkońcu przyjęła budżet 
Uniwersytetu Stefana Batorego w Wilnie za 
czas od 30 kwietnia do 81 grudnia 1980.

Polska a Sejn. narodów.
PedczaB omawiania w IzU l gmin bu» 

di tu imbasad, poselstw i Ligi narodów, 
(świadczył Bilfour, że Liga narodów już 
wiele idtiał&łi dobrega. Wedle Balfoura, 
I  p* będzie musiała rozstrzygnąć trndności 
wynikłe ze stosunku do Polski z powodu 
Gdańska. Robert Cectl twierdził, iż Liga 
narodów mogła z powodzeniem interwenjo- 
vać w sprawach polBkicb.

W odpowiedzi Balfour oświadczył, że 
ro do PolBki, nie ma nspray Jedliwionego 
powodu do interwencyi Ligi narodów. Oho- 
dzi nie tylko o dalsze przedłużanie wojny, 
ale i o wojsę między mocarstwami, które 
nie zostały uznane przez taden naród. Inter­
wencja w podobnym wypadkn byłaby po­
dobną do wtrąeaain się przechodnia do bojki 
nlicziej przez 8Vrępowan;e jednego prze­
ciwnika, pozwalając dra^iemn ztaaw»6  eioay, 
Liga narodów nie może przeciąż Bitnować 
bolszewików.

a
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f A K N E H C Z T K .
SP Y T E K  Z M E LSZTY N A .

(Ciąg dalszy).
Tak zyskali hnsyci pierwBiego zwolen­

nika w okolicy.
Sława nowych myśli, których ogni- 

ikiem Btał się dwór Spytkowy, rozchodziła 
*«C powoli w mi*,scowościach sąsiednich, 
P|%r<j samem przybyciem pana grodu poja­
wił aię tutaj taAŻe pewien teolog i magiater 
ńąuk wyzwolanych, a wyświęcony z probo- 
Jtwa w Krakowie, który przyciął się w ja- 
«m ś klasztorze przed surowem okiem bi- 
*knpa. Imię jego wów czas mało było jeszcze 
inaae, aau też nie ośmielał się wszem wobec 
I wi«rseniemi sweati występować. Dziejopi- 
•łi two polskie wspommaio z ezaiem o nu- 
^hwym j(go zatargu z władzą duchowną, 
{^piśmiennictwo zachowało jego ,  Jeśń o 

liltfie1. Był to Ję jzej Gałka zDoDcsyna, 
Mpędzony kanonik Arakowaki.

Długo teraz rozprawiał, z Przemkiem i 
Przekorą, a potem odjechił i zaikuął jak 
Heń nieuchwytny.

Takie rzeczy wydarzyły się w Melsuty- 
ie pod nieobecność Spy ktwą. Ale ognisko 

bńsytyzmu miało przygasnąć a wzbierający 
cher namiętności u uszyć sę , gdy przeu 

>nre grodziszcze przyjechał pyszny i strojny 
rszak weuiny i gdy pojawiła się w mm 

ważna a łagodna postać Krysty,

XIV.
I oto znowu dzieje przerzuciły kartę 

jedną i drugą.
Nu kartach tych zapisały głośne imio­

na ludzi, wielkie czyny i n i e z w y k ł e  wypadki; 
minęły dwa lata od chaili konnacyi Wła­
dysława, a Spytek pgdził żywot człowieka 
szczjśliff ego.

Mawiaią, iż o takich Iniziach nie naj­
dziesz mc w historyi, a w powieści owej ta 
jedna prawda jest, ii niechętnie cm opuszcza 
ją awój dom i do walk i przygód mniej są 
pochopni.

Jako rozmarza kwiecie jaśminowe, tak
i nśp.ć mi że blask domowego cgnisKa,

Spokój zmlait gościnę w Melsztynie, 
chdć nie było go w piństwie Jag.elłoi em

Młody król kończył swe nauki i ppd 
okiem radców do pandwania sic zaprawiał 
Wyrastał piękny i rjcereki, chętnie w zaba­
wach z rówieśnikami próbował Bwojej zrę­
czności i sił, czyto w turniejach czyli w kol- 
czy. Dorastali obok i ślubowali mu służbę 
wierną dwaj Bynowie ZaWtBzy i młodzi ryce­
rze z Tarnowa. Bonka, odsnnięta od rządów, 
przebywała w Bieczu lub Sanoku,a w sercu cho 
wała .rodzoną świeżo zawiść do biskupa,Prawią,
i i  odwiedzał ją doByć często poważny już > 
zmieniony Hincza z Rogowa, któremu próżno 
starano sie przydać małżonkę. W państwie 
pora mo Radę, pomimo tutery —  Zoymfc 
rządił. Coraz potężniejsty stawał się, e raz 
bardziej wszechwładny. Znaczenie Bwoje mu­
siał okupić pewnemi drobnemi ustępatwami 
na rzecz rycerstwa, pewią swobodą we- 
więtriną, którą z śmie poczynały uzyskiwać 
Monarchowie pisaii doć awa listy,, poselstwa,

pierwej kiż do iróla, zwracały Bię do niego. 
Bad ze swej władzy nie odstąpił jej za ar- 
eh óyecezyę gnieźnieńską, którą otrzymał pod­
kanclerzy, ksiądz Kot z Dęb sa, były nauczy­
ciel króLwski.

Wojciech Jastrzębiec umarł i pogrze- 
bion został uroczyś*’ e, a wszjstkie włości 
awoje Dzierikowi z Rytwian zapisał.

W roku In.85 wybuchła spodziewana od 
roku wojna z Krzyżakami i 8 * idrygiełłą, któ­
rego kniaź KoryóuŁ wapomtgał. Waławił się 
wonczas J&kób z Kobyian, który pod Wiłko 
mierzem, nad rzeką Świętą, starł nitraal do 
nogi hufce krzyż ,cii@, a Korybuta o śmierć 
przypiawił. Swidrygiełło uszedł do Połoeka, 
a Zakon zawarł ponój haniebny i zobowiązał 
się, pod guzą uwolnienia własnych podda­
nych od wierności, iż nie będzie popierać 
iadnegc wielkorządcy litrwskiego, kłomia te­
go, którego Jagiełłowie uzna-', raczy,

Busyci polscy przymilkli na czas pe 
wien, gdyż oto rycerstwo czeskie pod wodzą 
Aleksego s Riesenbergu pobiło Paborytów, 
potz-m kilka tysięcy jeńeów zignało do ato- 
aół i Sfaiiło ich, pcur podłożywszy. Jan 
Osipek z towarzyszami swymi uszedł sbrojno 
i k n ic  do Polski, Sebron>euie znalził naj­
pierw u Abrahama ze Zbąszyna, do któiego 
przekradł sJę potajemnie, a póżaioj — powo­
łań został na dwór bisknpi, Go zc Zbyszkiem 
uradzli, niewiadomo, to pewna jednak, iż 
musieli omawiać sprawę zbliżającej się zmia­
ny ironu w Gzeehach i że w lat potem kil­
ka jaszcze zasłynął on na czele swoich wo­
jowników jako jeden z rycerzy k ólewskich. 
Ze zaś Zbyszek nie ustępował nigdy w rze­
czach wiary, więc miiemać należy, iż Gza- 
per wyrzekł się nauki swego nr irza, Wia­
domo też było, i i  Berbars Oylejska w razie

śmierci ewego mężu, rada byłaby wyjść in 
pięknego i młodzieńczego Władysława. Zby­
szek me miał chęci młodego pan* w nodo- 
bne zwiąiki wdawać, milczał jednak i pomny 
zlecenia Jagiełły czekał n . chwilę, by potę­
gę rodu jego i Polski pomnożyć,

Wsi] ctkie te wypadki rozgrywały Bię 
zdała od melsztyńskiego gredu. Nie ominęła 
S^ytka obiecana kasztelania hiecka. Na dwo­
rze króli nie poAwioł Bię jednak i nie misł 
sposobności wykonania swego przyrzeczenia, 
iż pierwszą prośbę władcy nwego wypełni.

Kornicz Sie utrzeniec, po bolesnem opła- 
kan n śmierci ojca, wychowywał się i dora­
stał pod okiem KrTBty, z której Spytek miał 
już dwóch synów. N<e miała ona jednak po­
ci -Łby ze zbójnickiej latorośli Przepadał na 
całe tygodnie, z gpfżcami i kuglarz .mi błą­
kał 8 ę Vo świecie, a d isza grała mu Co 
uciech,-kłótni i dzikich łowów. Inny to wpływ 
i nie niewieści miał w nim z czasem duszę 
niespodzianie odmienić.

Oisza panowała w 8 pyłkowym grodzie, 
laka cisza, że aż kawaler Roscari skarżył 
mę, iże mu mtec-z do szczętu zardzewieje. 
Nie lubił ^nteż nc -eej Hani i byłby rad po­
szedł w świat, gdyby dla uzna swego złota, 
jadła i dobrego kata nie był został. Przy­
szły jednak czasy burzliwsze od innych, gdy 
oręża sweg i znowu miał dobyć, a nawet we 
krwi pławić Jako bowiem w najgłębszej ci­
szy teą  a g nieraz g omy, tak i nieuchronne 
a srogie przezneczei ie czuwał? nad dola 
Spjfkową.

(Ciąg dalszy lastąpij



Rozwiązanie Wydziału krajowego. aćw ki
t»ach t

rgów
trzód

Ustąpienie M a rs za łk a  krajow ego

Stanisława Niezauiłiiw skiep*
Wczoraj w p:ą(eit dnia 18 b ra, odby 

ło Bię posiedreaię Wydziału krajowego. h» 
którem Marszałek krajowy p. Stanisław N ie- 
sftb itow ełk i wygłos,! połeg*alne przemó­
wienie d > członków ustępują^go Wydziału 
krajowego:

W chwili, gdy po sześcioletniej wsyól- 
asj pra’y, przjehodzi nam rozłtcisć s :ę, 
niech mi woino bęitia pndzękować Pfnnm 
«a Waszą pomoc w pełnienia mych ciężkich 
obowiązków ta Wasza koleińzką życzliwość 
dla mnie.

Uójąłem ’>t»aowieko Marszałka kra;o' 
wego na dwa miesiąca przed wybueham woj­
ny, któ'a zmusiła nas opnśe ć L^ow z czę­
ścią personaiu uriędniczego. Od tej chwili 
zaczęła się dla nas tułaczka przesrło 3 letnia, 
a etapami jej fcyły Nowy Sąci, Krynica, Za­
kopane, Wiedeń, B aia, Ki.-.ków. Ws-.e kie 
starania nasze, aby nam wolao było prze­
nieść urzędowanie do Łeowa lub choćby do 
Krakowa spełzły u* niczem z p»woda oporu 
władz wojskowych nawet moja interwencja 
u c łsm a  nie cdni sła skutku. Już ta dłu­
gotrwała pielg.zynks, ten iiasz przymusowy 
pobyt zdała od głównych ognisk żyeia pu 
bliezsego, jak mi są Lwów i Kraków, była 
wielką prze, tk dą w normain m funkcjono­
waniu W ydm ło krajowego, była ciężar ni 
dla fuadu8zu krajowego, wrticie musiała żie 
wpływać na wyilateość prą y’ urzętnuów, 
z których jedni i yl- z r ami, drudzy pono- 
zteli we Lwowie. To był jeden z powodów 
naszego trudnego położenia, ale nie jedyny 
i nie najwaia cj,zy.

W cissłc normalnych Wydział krajo­
wy m uł oyarcie ;< Sejmie, a przez Sejm w 
społeczeństwie i to nadawało mu pow>gę 
i siłę w stosunku do Bządu c.ntrsłŁego. 
Bząd wiedziai, ie żądane lubo^ozyeya W /- 
d iału krajo wego inajdiie poparcie i oddźwięk 
w Sejmie i w społeczeństwie, liczył się więc 
z Wydziałem i rajczęóciej jego żądana 
uwzględniał. W czasie ny Sejm nie istniał 
i wszyscy zda ń alt s bie sprawę z tego, że 
wskutek wojny nastąpi jtkiś głęboko sięgs- 
jący przewrót, a Se.m galicjjsk' w dawnej 
swt-j formie istnieć przestanie. I to było 
główną przyczyną nader trudnej sytuacji 
Wydziału krajowego, że nie mając oparć a 
o Sejm, nie mógł mieć tej koniecznej porsa 
gi n Rtądu c?ntralueg\ tem bardziej, że 
Brącl był w ręka h własl?.f wojskowej; która 
co najmniej ignorowała jeżeli nie zwalczała 
wszelką wład.ę zb io : ą z elementów obywa 
telskich, uzzająo tylko i t - d i bardzo małe­
go stoeni*, orgaea c. k. Rządu,

8 #ołes*r.tńsiwo reprezentowane przez tik 
zwane „czycn ki polityczne" znajdujące awój 
wyraz w Kole polakiem, jui w czasach ntr- 
malsyeh, szezeyólnu zaś od chwili zaprona- 
dzenia czleryprzymiotaikowego pawa głoso­
wania, mąło troszczyło się o Wydział krajo­
wy. W  estsie wojny stosunek ton b ;at się 
jeszcze luźniejsi,ym Koło p i s i e  ignorowało 
Wydział krajowy, a nieraz paraliiowało jego 
akc-yę, klaryiZD^m *»ś przykładem tego b jła  
sprawa odbudowy hrsjo, Kraj nrtz ocmr.gsł 
się słusznie od p>ń t=?a austriackiego odbu­
dowy gesro "ar-tw;", doHzejęJuie pyz z w nę 
z n is z c io n e g d - której w pierwszym nędiie 
Błużfć miiła w płata świndcuń i od zkodo- 
wa* wojenny h, do kierowania zsś odbido 
wą miił być powclsny s e yaluy organ. 
Spv*wę tę jaiE ajei'rg  czn ej :p\ pie;ał Wy 
dz ał krajowy, dał temu wyraz w iicznjch 
pismach wystosow-njch do Bządu, ustnie 
zaś inte weniowsłem niejednokrotnie u mia 
rodaj$yth czynników,

W 8pra ie utworzenia odpowiedniego 
o :gai o, któryby sio ztjąl odbudową całego 
gospodarstwa krajów go, sn, dluiyl śaiy' R ą- 
do-fi konkretnie ■fjrmiulos-aoy pro-nkt, we­
dle którego Wy dtb ł krajowy wspóln e z N i­
mi sł$iet»em mteii tworsyć ten organ pod 
przewodnictwem N miesteiia, coby ułatwiło 
zgodę B ądj, Wydział nie obiwiał się ani 
pracy ani odpowiedzialności, byleby tylko to 
wielkie dzieło odrua, wy szybko i z poży­
tkiem dla kraju do ckutku doproeadtić, Btad 
akłoaaym był nasz projekt przyjąć, ale nasi 
politycy byli mu stanowczo przeciwni, chcieli 
bowiem skeyę w swoje ręce ująć, mieli na­
wet gotowych kandydatów na natzdne po­
sady. Na t-Jki projekt znoWu Bząi zgodzić 
b’ ę nie chcieł i paszedł drogą pośrednią, 
odduł odbudowę w ięce Diu okrató pod 
p*zew;daietwem wojskowego Namiestnika. 
k*auttwo au8tryackie wydało na odbudowę 
Galicy; zaszło miliard koron i to w cz\- 
*f# jtiedr jetzete miiurd Rie był lak jsk 
dziś, małe zuaesącą sumą. Jaki zaś skutek 
był tej pracy i ty h  wydttków, o tem opi- 

a publicawa już wydala w y r o k i
Jakie też . było położenie flnans we 

kraju w czasie wojny! D d tki do podatków 
ł  unaiał kraju w pedatkneh państwowych

n:e wpływały wcale di kasy krtjiwej, 
dochody z tych źródeł brał rząd na odpisy 
zaliczek i ą&rkj nie reazls pożyczki krajo 
Wćj 5 r. 1914 i skrzętnie zbierane dochody 
wł snę byłaby kais supeł cis fu  <tą A jednak 
potrafilśmy zawszo pokryć wyduki admisi 
stracyjne wyrastające ciągle z zawrotną 
szybkością, wypłacać znaczne subweneye, 
jedaem słowem realizować wszystkie nasze 
konie^ne zobowiązania,

Mimo tych rozlicsn/ch trudności i 
przeszkód natury tachnicrnej, politycznej i 
finicn^owej, możemy ze spokoę&em sumieniem 
spoglądać na naszą pracę, Nietęgo nie za­
niedbaliśmy, ria uronił śmy nic zeBpuśeizny 
po naszych poprzednikach i możemy z eałą 
stanowczością odeprzeć zarzut „apatyi nawet 

‘ martwoty" uczyniony nrń. niedawno ze 
strony, którą przyzwyczailiśmy się uważać 
za poważną.

Zarzut to niesprawiedliwy i nknzaia- 
dnionr.

Ojrócz zwykłych czynności, które we­
dle usuw należały do kompelatcyi Wydńiła 
kraj owego, prseprowi d .iliśmy ztiele spraw 
z własnej inicjatywy, co nie świtdczy o 
asatyi i martwocie, Najważniejsze z nich 
pozwclę sobie panom przypomaieć.

Zaraz w pierwszych dniach wojny objął 
W jdiiał krajowy porcznmieniu z naczelną 
komendą armii austryackiej zarząd i admi- 
nietracyę wszystkich dróg nu rządowych 
w krają dłogości około 30 000 km. Skarb 
wojskowy zapewn ł zwrot poniesionych wy- 
datlów, nasi technicy, pod aaczelnem k:ero- 
wnictwem deyartamentu 17, prowadzili ro­
boty rekonttiukcyjne i kozBarwacyjne.. Nie 
było małą rzeczą drogi budowine zwykle 
bardzo oszczędnie, nie przeznaczone do tak 
intensywnego ruchu, utrzymać w stanie 
możliwym do użycia, s j-diioS drkazaliśoty 
tego,

Podjęliśmy się tego ciężkiego zadana, 
nie chcąc, aby administracja autonomiczna, 
która te drogi zkudowsla i utrzymywała, 
przeazła w ręce organów rządowych i pra­
g n ę  utrzymać dla przysiLści ten duiy ma­
jątek kr oj wy, który pizedztawiały drogi 
autonomicane Pcd względem ekonomicznym 
taiRieyowaliśmy i przeprowadzili k lka iate 
rea5w. nader korzystnych dU kraju, które 
obecnie i dla Państwa Polskiego będą mieć 
d dztcie znaczosie.

Zakupiliśmy od firny pruskiej terem 
węglowe obezaru 700 Lm. kw., x którego 
połowa jest bogatą w węgiel i to jak twier­
dzą rzeczoznawcy, bardzo dobrej jakości. 
Zaczęliśmy eksploatację z;ęgla budując jeden 
szjb w Spytkowicach. Trzeba mieć nzdz e ę 
że Państwo będzie dalej intenzywnie pracę 
prowad*'.ć i uzyska z terciów ty h wielk e 
korzyści. Wykupiliśmy od dvlao austryackiego 
Z)kłaću eakozTsOttego akcye Banku przemy- 
cłoMego po cenie emisyjzej. W ten sposob 
uwcUiiiśmy instytucję Btworzoną przez Sejm 
galicyjski od oOeycn w|ływów, Odtcgocza.u 
akcye te poszły w górę prawie o 100 pre, 
wię j interes złym me był.

Wybudowaliśmy rurociąg ns roję, łą 
rżący zagłębie borysławskie ze ibiorn ksaui 
!?ra]oeyj»i w P ojiflich  Jak d'ug# nic- było 
tego run ciągu, b ł y  zbiorniki obsługi a ane 
pryoatnysai, a więc od sich zaPżne.

Z inicyatjwy i przy moralnem i mite- 
rya’ nera poparciu Wydziału krajowego, po­
rt stała w Borach fabryka nawozów azotowych 
tak niezbędnych dk podniesienia produkcyi 
roi iesej. Nieste-.jr fabryka d*;isro cbjeaie 
zaćmie produkować szturmy ntwóz, z powa- 
du bowiem wojny i trulaośei stawianych za 
k*żdym kroku, o ozem w ina by tomy całe 
spisać, nie mcżua było doitzć niezbędnych 
masłyn.

Przy toczyłem tjuh kilka faktów na 
doz ód że Wydkałcw) krajowemu nieb akio 
inieyatywy i eu rgii, gdy .hodziło o wye­
mancypowanie naszego ifitsrem narodowego 
z poa wpływów obcych, racz j meżna by 
(hyba zarzucić i.i pod względem fiuansowym 
m d o ryzykował inwestując kapitzł, którego 
me posisddł,, ale ten zarzut z zupełnym 
spokojem zniosę, bo mimo mej wrodzonej 
przezorności, nie m m  najmniejsze; obawy, 
aby nisze inwestycye nie ojłańły się, prze­
ciwnie jestem pewny, że przyczynią się zna 
komide d) podwyżezenia majątku larodu- 
wego.

Od chwili, gdy upadek Austryi zdawał 
sie być bliskim, pragtęl śay  nasią władzę 
oddić w ręre Bząuu polśkiego, daliśmy temu 
temu trzynrt tnie wyraz w pismach wystoso­
wanych najp trw do B dy Begencyjnej po 
jej mamfrScie pażdzieruikowym, później do 
Biądu. Uważaliśmy, że z chwilą powstania 
Państwa PoLkiego nasza rola szońcsona, że 
agendy dHychozasomgo Wydciału krajów, go 
puwiwuj przejść w ręce jakiegoś organu 
r»ądow*ga, Wyobrażaliśmy sobie, że dopóki 
nie wejdą w życie nowe ustawy, dopóki nie 
zos.an e wirowadzons w życie nowa defini­
tywna orgapizaeya władr państwowych i

samorządnych, dawniej obowiązujące ustawy 
i dawna organizacja pozoetać muszą bez 
względu czy tt orgauizscya była d>bra czy 
zła, bo lepsza jest zła organizacja jak żadna, 
taka bow e a  irezorgauizaeya prowadzi do 
ąnarch i.

luną rzeczą jest kwestya ludzi, stoją­
cych na czele pojedynczych organów włsdzy, 
ci mogą być ktżdej chwili zmienieni, o ile 
z jakiegoś powodu nie nadają się na swoje 
stanowiska, instytucje jednak powinny po­
zostać, dopóki inne nie powstaną. Stało się 
niastety inaczej)

Już zaraz z końcem października 1918, 
gdyśmy byli *amkuięci we Lwowie przez 
kilka tygodni wskutek stras mej „ wojny do­
mowej, ntóra dc reszty zniszczyła n«sx nie- 
siezęliwy kraj z*cię y samozwańczej korni 
sye dezorganizować władze autonomiczne tak 
powiatowe jak fmirne. Później wzięto się 
do Wydziału krajowego. Wyrywano ag^nd; 
po kawałku za mioatywą idącą z góry luh 
często z dołu od urzędników, z których je ­
dni nie zadowoleni ze swoich szefów chcie­
li uzyskać swobodę i zwolnić się, choćby 
czszowo, od wszelkiej kontroli, inni tęsknili 
do Warszawy.

Ten*sposób podziału spadku za życia 
spadkodawcy, gdy osoby apadkob ercó* nie 
ęą jestcze znane, mnsisł mieć najgorsze sku­
tki dla sprawy publicznej. Walczyć z nim 
nie mogliśmy bo nie chcieliśmy ściągnąć na 
siebie zuzuty, że występujemy przeciw za 
rządzeniom władz polskich. Ja pozostałem 
na stanowisku, mimo wszelkich przeciwności, 
zwalczając nieraz iuż uktyiko m łość własną 
ale nawet godność osobistą, znajdywałem 
bowiem ie obiwiązkiem moim jezt wytrwać 
na stanowisku, które objąłem w innych wa­
runkach do chwili w któr-j b^d.- mógł od­
dać resztę moj władzy lulziom de tego upo­
ważnionym i ciezzę się, ie ta chwila jui 
nadeszła,

A teraz pragnę jeszcze wspomnieć o 
jednym zarzucie robionym mojej osobie 
Mówiono, ie jako Marszałek krajowy powi­
nienem był brać żywszy tdział w tyciu 
ęoiitycznem, że nadto byłem biernym. N gdy 
nie bylen ł-wodonym politykiem, nie zaj­
mowała mme tak bardco ■ nas zakonenio- 
na ^olitykomania p: legająca głownie na cią­
głych kontercncjacn bez konkretaych rezul- 
t.tów a prowadząca' do coraz większego roz- 
nantiętnicnia partyjnego.

W czasie wojny politycy nasi podzie­
lili się na dwie grupy, wyminie od siebie 
różne i uamięt&ie zwalcza; ą e się. Jedna 
grupa oczekiwała zbawienia n m ej Ojczyzny 
od zwycięstwa koahcyi a ideałem jej była 
łutonomia zjednoczone, Polski etnograficznej 
w granicach carskiej Bossyi,

Do tej grupy nie chciałem przystąpić, 
bo należenie w jakimkolwiekbądi stosunku 
do Bossyi uważałem zawsze za największą 
katastrofy narodową i religijną. Druga gra 
pa z tak zwaną oryentacyą austryacką wie­
rząc up.rszywie w zwycięstwo państw cen­
tralnych dożyła do niepodległej Polski pod 
berłem cesarza austryackiego. Mimo, że tt- 
kie rozwiązanie kweityi polskiej uwiżił in 
p d pewnymi wsrunts-m za korzystne nigdy 
■ie wierzyłem, aoy było mołiiwem.

Przedewszystkiem od początku wtj*y 
nie przypuszczałem, aby Austrya m gł& z 
niej wyjść zwyc ęsko, a nawet gdyby panatwo 
niemiec ie było zwyciężyło, co kilzakrotnie 
zdawało się być bilskiem, Austrya nie m> 

odnieść kor yf .1 i być wzmocnioną, bo 
do tego Niemcy zwycięscie nie byłyby do­
puściły,

To było jataem dla każdego, kto utnizł 
myśleć, kto uiia* spos Lność czytać rozmaite 
jawne i tzjae dyseitacye niemieckie na te­
mat zwycięskiego pokoju, Dl teg; nie uws 
żąłem aa stosowne identyfikować się z tą 
grupą polityczną, a sposoby i środki, który 
mi stm no się nieraz zwalczać lub przeno- 
n»ć swych przeciwników politycznych nie 
mogły mnie zachęcić. To były powody mej 
bierności lub raczej'może teutrainości poli­
tycznej. Jeżeli to bjło przewinieniem, to się 
do niego pokornie przyznaje, ale skruchy 
w sobie wzbudzić'nie mogęl

Ale wszystko to należy do przeszłości, 
dzisiejsza rzeczywiBtość prztkracza z ł»sk< 
Bcżej wszelkie nadzieje i oryentacye.

Obecnie może być tylko je ina oiyeita 
«ys, która nas wszystkich łączyć po winu* 
polity&ów i niepoiityków, oryentaeya praey 
okuło budowy silnej i wielkiej Ojczyzny, bro­
nionej przez uaszą m^iuą armię, kierowanej 
przez najlepszych z narodu. Całe generacje 
czekały na tę chwilę wierząc, że kiedyś przyjść 
musi. Dziękujmy Bogu, i.śmy tej chwili do­
żyli, że możemy naszą skromną władzę od­
dać w ręCB prawdziwie PoDkiego Bządu,
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w tych ńniacb od steru krajowego samo 
ds naszej dzielnicy profesor Tadeusz n U  
od r«ku 187S Kierownik Krsju»ego Bind?1 
stitystycznego a od r^ku 1901 Cjłunek Wj 
działu kra.ow^go, szef roUiczego w nim d  ̂
pa'tamentn i zastępca Marszałka krajowej 
po blisko półwiekowej więc pracy w tej 
stytucyi.

Przebywający we Lwowie obecni i **• 
wui najbliżsi wspćłpraeow&icy zaełuziWI1 
tego webraua nauki i pr- cy publicznej xgt«' 
maiiili się we czwartek w południe w Wf 
fctiale krajowym celrm osobistego pożeflkj 
n a się i wyrażenia swych uczuć ua.ęp >ń. 
cemu swemu szefowi,

Pi»ybyli w tym celu: Prezes Okręl . 
Urręcu Ziemskiego radca dr. SzwezyLbs iprzezi 
szef bekcyi tcchsicin»j Namiestnictwa djP J firisku 
ktor kraj, biura melioracyjnego i*i, WieP 
bicki, sz»f biura odbudowy inł, norasaś' 
wicz, profesor Pazdro, radcy Wydziału kr* 
jowego: Ż^ńczak, Brąglewicz, Skwarczyhskt 
Stzizecki, Tcodorowicz, Jasiński, Konaorr* 
cki, Gintcwt, dr, Weręszctyński i Bartosił 
cki, dyrekt r biura Patronatu Twarecki, *p 
cedyrektor Frydman, kapitan W. P. Pri^ 
rasa i wielu innych.

Imieniem obecnjch przemówił 
dr. Henryk S a w c z y ń s k i  w te ełown:

Przezacny Panie Prezesie !j
Z woli kolegów,, pracowników Dep 

tameata III. przypadł mi zaszczytny a prZ” 
c ir i  przykiy obowiązek pożegnani*, Cię, Pr: 
zacny nasz Siefl-s w chw il, kiedy pizycf 
dzi Ci opuścić pole, na którem przez dti 
szereg lat słsźyłeś narodowi swą wiedzą 
talent im z zupełnem oddaniem się swym 
bowiązkom Wybrałeś sobie jako obowiązi 
pracę żmudną, niewdzięczną, moisaby rzi 
bo nie przyoiszącą uzaaiia szerokich ki 
n.e tf.kiowzą, acz yieiwszorięduej wagi a 
sprawy', mewsiern go znaczenia dl« ty 
wszystkich, co chcieli poznzć kra;, jego st< 
sunki i zasoby, jego siły społeczne i mab 
ryaUd. Mówię o pracy atatystycznej.

Ct-erdzieś:i siedm lat temu, młody pr« 
fesor Uniwersytetu, wstąp.łeś przezacny Pr 
nie. w szeregi pracowników Wydziału kraji 
wogo i oddałeś się pracy wyżej scharakb 
ryzowanej jako referent statystyczny, późni' 
kierownik biura .statystycznego, „redzkf 
„Wisdimośei sticystyczaych o stosunki  ̂
krajowych",

Pracą swą stworzyłeś podwzBnę sl 
tystyki tego krajs, emułeś do niej zachęt 
i wciągnąć kole.no cały szereg ludzi, umiał'' 
ich wyszkolić i do roboty zachęcić,

N e  mc;ą rzeizą oceniać, nie dziBiejsw 
chwila po temu, tę Twą, przezacny Pani* 
darli a, pracę: to, mniemam jedtaak wolt® 
mi pcw edzieć, że jeśli reformy, które pr 
aejmywano w tym kraju, opierały się w 
znajomcści rzeczywisty.n stosunków, jeśli; 
nie były brane z powietrza,, jak to mówi 
i zaw.estane w powietrzu, to było to wyir 
kiem Tw-rj, Panie, zasługi i pracy żmuda 
nt pi la statystyki.

ftdubywszy uznanie temi praiami, wy 
brasy d« Ssjmu, umiałeś przi-zzcny Śiefi* 
w tyaa ciele ustawonawczem podejmować 
złwaze inicjatywę w sprawach o charakte* 
rze ekonomicznym i społecznym, we wnioi 
kuh przygutuwując; ch i popierających 

ewolucję sicpaiową w naszych btosur ael 
agrarnych.

Dość przypomni* ć twe wnioski wspr* 
wie refaim agnarEjch: czy minimum par 
celi czy niepodzielności gruntów, czy koma< 
aacyi i parcelacji, czy kredytu włości ińskie 
go i włości rentowych, czy organizacji 
aikolnictwa rolniczego, czy ssrzw emigracji 
i oiganizacyi biur pośrednictwa pracy, aośl 
wskaż;,ć n« Twój udział w o oywaielszie; 
pracy czy Macierzy Polskiej, czy w komite 
cis wydawnictwa dziełek ludowych, .czy W 
komitecie Towarzystwa gospodarskiego, ezj 
w zarządzie Kółek rolniczych. A  w tyct 
wnioskuh i pracach szukałeś, Panie, Szefis, 
zawsze tego, co łączy i spaja, a więe daje 
m żiość szyskania rzeczywistej siły, a nu 
tego, co rotdwaja, dnieli i rozbija, * stwarza 
;ąc co najwyżej pozory sity, gwar en walki 
l swaru.

Wybrany przed 19 laty bez. mała 
złoniuem Wydziału krajowego, a w nim 

powołany do zastępowania Marszałka, z Bze* 
r .g  e c i  stałeś się w dzam. Przcowitośc 
wjirwkła. g .n w osc  w pełnieniu obuwiątkn 
szerokie objęcie eałośei spraw, wchoazącyct 
w zakres dz słania najwyższej magistraturj 
autoaoniicnej w tej dzielnicy, obok pieezo 
łowitości o każdy specjalny referat Tobn 
powierzony, to znamienne cechy Twego, 
p n eia m j Penie, aiefownnin i urzędowanie
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OajDł b j dodać skrupulatną obronę intere­
sów krnji wobec Wiednia, cs j to w spra­
wach traktatów handlowych, taryf kolejo­
wych, esy konwencyj cukrowych ety nadużyć 
targów wiedeńskich wobec wywozu bydła 

u traody, esy przy tysiącznych innych oka 
dyaeh, w których ta Tną inicyatywą wystę-

tował Wydsiał krajowy x nieraz skuteczną 
pntrakeyą

Za Twem poparciem rosiy pozscze- 
gólne diiały Twego referatu i Departamentu: 
Jość wskazać na rosrost Biura mehoracyj- 

?p»jH lego i jego środków, wzrost Pitronata 
ickaą Bpótek oszczędności, Banku krajowego, Włości 
Pil**- Rentowych, sakolnictwa rolniczego i  Aka- 

"emią roinicaą, szkołami ogrodniezemi i s i ­
adami rolnicsemi, organizację mlecrarstwa

Aż prsyssła wojna i saią zmienione 
Warunki, zastój, w tem co było, potrseba 
odbudowy tego, co wojna zniszczyła: lata 

j 44 tucaezki i rosbieia, potrseba obrony luditośti
,  *a obcsyiaę zagnaną, sprawy zapewnienia

Wynagrodzenia świadczeń i szkód wojennych 
dla wojną snistcsonej ludności, udział w wy- 
tworseniu nowych tym aprawom mającym 
ołuiyć Inatytucyi.

Zawase niestrndsenie obowiązkowi od­
dany, mimo nadwątlonego sdrowia umiałeś, 
praesacny Panie Ssefie, wytrwać na stano 
Wieku, spełniając obowiąski skrupulatnie, 
gorliwie i pilnie. My świadkowie tej pracy, 
tych wzmigań się zpiętrzącymi się tndno- 
śeiami, mieliśmy w tej Twojej działalności 
Wsór, sa który wdzięczność dla Cię, prze- 
zaeny Panie, zawsze zachowamy. Zachowamy 

siś ją takie za Twą iycsliwość dla nas, Twych
podwładnych; w naszych troskaeh i w na­
szej doli brałeś zawsze serdeczny udział 
Jako esef wymagający umiałeś jednak prze- 
meny Panie uwzględnić różnice, jakie 
między nami istnieją, umiałeś iudywiduali

lyi*
1*1

Iłować i uiyć kaidego stosownie do jego da­
nych i właściwości a postępowaniem szla- 
ehetnem zdokyć sobie nasze serca Dziś 
żegnając Cię, przezaony Panie, dziękujemy 
za wszystko dobre a sądzę, ie wolao nam 
prosić, byś nam pozwolił nici nawiązanych 
nie zrywać z chwilą T*ego ustąpienia, byś 
nam pozwolił korzystać i w przyszłości 
z Twej wiedzy i doświadczenia, xasięjr»ó 
u Ciebie rady i wskazówek, którychby nam 
m-ało braknąć, gdybyś Nam tego pozwolenia 
odmówił.

Nadzieja, ie prośbę tę raczysz, przr- 
sacny Panie, uwzględnić, i  i ten stosunek 
nasz z Tobą dziś się nie kończy, łagodzi bo 
leoacść tag pożegnania; łzgodn ją jeszcze 
w wyższym stopnta fakt, ie roatznie nasze 
powoduje powalanie nieyodlefłej Polski, wy­
tworzenie własnego Rządu, Wydzitł krajowy 
ognisko naszej odrębności narodowej w ob­
cym organizmie państwowym, forteca prze­
ciw centralizmowi zaborczego rządu, arka, 
w której koncentrowały się nasze ns łowania 
w pracy dla podtrzymania narodowego roz­
woju w czasie niewoli, stał się da ś zbęd­
nym. Choć nam, pracownikom Wydziału 
krajowego, którzy tę Instytucją całą duszą 
ukochali, ial serce ściska, gdy ona niknie, 
to pm ciess radość nam to samo serca roz­
piera, gdy sobie uprsytambimy, ie ona niknie, 
bo jui jej, dzięki Najwyższemu, nie potrzeba, 
bośmy narodem wolnym i niepodległym. 
Monarchiści po śmierci króla nie oddawali 
się rozpa.zy, ale wołali: niech żyje król) 
My w chwili niknięeia Wydsiała krajowego 
wołamy: Niech śyja Polska 1 bo tak nas 
Wydsiał krajowy wychował, do tego nas 
przygotowała praca Wydsitłu krajowego. 
A  więc żegnaj nam Czcigodny Panie, nie 
w smutku ale w radości 1“

Prezes Wydziału krajowego, profesor 
P i ł a t  odpowiedział następująeemi słowy:

„Łaskawi i Kochani Panowie!
Było mi potrzebą umysłu i serca a nie 

tylko konweaiencyi towarzyskiej i urzędowej 
w chwili, gdy się kończy długoletni okres 
wspólnej naszej pracy publicznej potegnać 
się z Panami i powiedzieć, z jakiem uczu­
ciem odchodzę od Panów,

Tem przyjemniej mi było dowiedzieć 
się wczoraj, ie  i Panowie tyczyliście sobie 
długoletniemu towarzyszowi prac Waszych, 
a później Ich Kierownikowi w pewnym za­
kresie wypowiedzieć życzliwe słowa poże­
gnania

Stało się to obecnie przez usta Czci 
godsego Pana Prezesa Urzędu Ziemskiego 
Okręgowego w spoBÓb zarówno dla mnie 
pochlebny jak serdeczny, za co i Jemu i ko­
chanym Panom z głębi s»re* dziękuję i co 
aa zawsze w wdzięcznej pamięci zachowam

Mało komu było łanem przez lat 48 
>raeować w tym samym urzędzie Wydziału 
krajowego i przebyć wszystkie zmiany w 
osobach, w toku spraw i w położeniu gospo­
darzem i politycinem, jaki tea półwiekowy 
okres ze solą przynosił.

Znajdywałem się przy tem w tem wy- 
jątkowem położeniu że przez większą część 
tego długiego okresu jako profęsor Uniwer­
sytetu nie należałem do składu urzędu, choć 
byłem w nim czynny jako założyciel i kie­
rownik kraiowego Biurą statystycznego, mo­
głem przeto wyrobić sobie sąd o ludziach 
i ich prkVy bezstronny, nie zamącony wzglę­
dami hierarchicznymi lub innymi.

Otóż opuszczam to dłagoletnie urzędo­
wanie z uczuciem pełnego uznania dla tego 
ciała urzędniczego.

Miałem pełną sposobność poznać i oce­
nić nieskazitelność moralną zastępu urzędni­
ków, z którymi miałetń do czynienia, jego

wiedzę fachową ciągle zasilaną przez prak­
tykę urzędową i dalsze atndya postronnych 
urządzeń i przeświadczenie, że pracuje się 
tu dla dobra i pomyślności krsiu i społe­
czeństwa lako części całe' Ojczyzny. Urrędnilr 
naszego Wydziału krajowego miał w po- 
równ*n;u z innymi urzęduik»mi tdrain stra- 
yjn rmi i skarbowymi w Gtlioyi o wiele 

więcej sposobności do udziału w pracach 
organizacyjnych i ustawodawczych i ta spo­
sobność n-ejeduokrotnie podnosiła go wśród 
codziennej pracy urzędowej. skłaniała go do 
ogaiuianu horyzontu wyższego j  dalszego 
i do studyów w tym celu potrzebnych, To 
tei w nową orgaaizacyę ■ drodzonej Rzeczy­
pospolitej wchodzicie Panowie z świadectwem 
chlubnej przeszłości i uzdolnieniem do agend 
po sa codzieneą praeą leżących, co też nie­
jednokrotnie przei Rząd zostało uznsnem 
przez poprzednie powołania do służby

Prtynosicie Panowie takie ze służby 
w Wydziale poszanowanie dia idei samoiią- 
du, należyte ocenienie potrzeby i .korzyści 
szerokiego udziału ludności w zarządzie na 
wszystkich polach administracyi wewnętrznej 
i należytego uwzględnienia, bez sikody dia 
tadnośei Płńatwa, różnic w stosunkach i urzą- 
d eniach miejscowych. Pamiętaemi ba zaweze 
zostaną słowa Supińakiego „Młodzież wyeho- 
wuią szkoły, naród wychowują instytueye 
publiczne".

Za myśl dzisiejszego zebrania i słowa 
przy tej sposobności wypowiedziane z głębi 
serca Kochanym Panom dziękuję. Przestając 
być przełożonym, proszę byście mię i nadal 
sali-sali do szczerych Waszych przyjaciół 
i nawzajem o taką przychylność proszę".

Po tych słowaeh, z widoesnem wzru­
szeniem wypowiedzianych pożegnał się Pre­
zes P.lat z osonna z każdrm z uczestników 
tej rzewnej uroczystości, która na zawsze 
pozostaniu w ich sercach i pamięci.

Z kresów wschodnich.

Komitet ieraelicJti.a
W Kowlu, na mocy zezwolenia władz, 

zorganizował się Komitet israelicki, który 
zajął się zbieraniem funduszów na wyjazd 
do Palestyny.

Urocuystuści palestyńskie.

W Zasłzwiu odbył eię cały szereg „uro­
czystości palestyńskich*, z powodu ogłosze­
nia niepodległości Palestyny W synagodze 
odprawiono nabożeństwo sa Palestynę, sa 
Polskę, sa Naczelnika Państwa Piłsudskiego 
i sa komendanta żydowskich legionów w Pa­
lestynie Zabotyńsktago. Wznoszono na ich 
cześć okrzyki, a muzyka grata hymny polski 
i ż jbw sk i, Następnie przemawiano o zna 
cssniu Palestyny, a jeden z mowcói? mówił 
po polsku. Zakończyła się uroczystość czyta­
niem pulmów i śpiewem chóralnym. Po po­
łudniu w szkole żydowskiej omawiano spra­
wę „funduszu wyzwolenia" i zebrano aa ten 
cel 10 000 Mk, Wieczorem w szkole począ­
tkowej na Nowem Mieście odbyła się zaba­
wa z f. klzmaoyami, muzyką i odczytem „O 
sprawach ekonomicznych Palestyny". Uro 
czystość ctła przeszła bardzo spokojnie, nie 
było żadnych ekscesów. Domy żydowskie 
przybrane były przez dzień cały we dagi 
narodowe polskie i żydowskie.

Sekta sstundystów,

W powiecie Zasławskim steny się bar­
dzo energicznie propaganda sekty ntundy- 
stów. Duchowieństwo prawosławne ujawnia 
z tego powodu zaniepokojenie, lecz mało 
praciwdsiała.

Kara administracyjna.

Miesakaniacm. Włodzimierza, Moses Te­
per, za podburzanie wojska i sgitaeyę anti- 
polską skazany został na 6 miesięcy wię­
zienia.

Powrót a armii bolszewickiej,

W rozmaitych okolicach okręgu wołyń­
skiego zauważyć można powrót do wsi i mia­
steczek różnych ochotników i poboroweów 
z czerwonej armii bolszewickiej. Są to albo 
uciekinierzy z tej armii, albo zwolnieni przez 
nasze wojska jeńcy. Sołtysi odsyłają ich do 
najbliższych posterunków żandtrmeryi dla 
regestracyi.

Odpowiedzialność gmin,

W powiatach Okręgu wołyńskiego 
starostowie ogłosili co następuje: „Podaje 
się do powszechnej wiadomości, że łs uszko­
dzenie linii kolejowtj telegraficznej i tele­
fonicznej będzie pociągnięta do odpowie­
dzialności wtdlu2 praw wojennych c:ta 
gmina, w obrębie której uszkodzenie miało 
miejsce*.

Likwidacya strat wojennych

Sprawa likwidacji strat wojennych, 
poesynioayeh przez Wojska Polskie, jest już 
przeprowadzona w powiatach Kowalskim, 
Włodzimierskim, Łuckim, Ostrogskim Krze­
mienieckim i Dubieńskim, gdzie już funk- 
cyonują dość sprawnie komisye szacunkowe. 
Z» to w powiatach Zastawskim i Rówień­
skim likwidacya strat wojaaych dotychczas 
nie jest uruchomioną,

Barbarzyństwa Czechów.

Z okręgu namiestowskiego donoszą o 
barbarzyńskie^ napadzie strażników czeskich 
na polską kolawnę sanitarią, zwalczającą 
epidemiczne choroby we wsi Patnie, Stało 
się to 11 b m. Jefen z napastników rzucił 
eię z pałką na sanit&ryusskę zelżył ją i go­
nił sa nią. wpadł nawet do mieszkania, gdzie 
stał się powodem ordynarnego zajścia z sa- 
me rai kob'etami. Ludności polskiej, leczonej 
przez polskiego lekarza, odgrażają eię Czesi 
wymordowaniem,

Z Gdańska.
Przemówienia niemieckich demokratów 

i niemieckich narodowców na wczorajszem 
posiedzeniu ustawodawczego zgromadzenia 
narodowego w Gdańsku nastrojone było na 
nutę nzcyonalistycsno niemiecką. Posłowie 
centrowi zaznaczali w aweieh przemó wia­
li'ach, ie nie mogą eię zgodzić na ograni­
czania działalności zgromadzenia tylko do 
konstytueyi i zawarcia konwenoyi z Polską. 
Imieniem frakeyi polskiej przemawiał na 
werorajszem posiedzeniu meeenas Lzngowski, 
który (świadczył, i e :  1 obecna rada stam 
powinna być rozwiązaną, 3, na je; miejsce 
powinien być utworzony osobny komitet ja­
ko rada stanu wolnego u , Gdańska, złożony 
s przedstawicieli wszystkich stronnictw zgro­
madzenia wedle klucza partyjnego, I. utwo­
rzonej w ten sposób nowej radzie stanu przy­
sługiwać powinny wszystkia prawa tymcza­
sowej rady stmu.

Następne posiedzenie zgromadzenia 
gdańskiego jutro o goćs. 3,

Na porządku dziennym między innymi 
yiert s su czytanie konstytueyi wolnego
Gdańska.

W  sprawie oświadczenia Benesza.

zaproponowała króla belgijskiego. Rząd fran 
ouski jednakowoż dat do poznanie, żr arbi­
traż wówczas dopiero zastałby wzięty pod 
rozwagę, gdyby zgodziły się nań rządy pol­
ski i ezeski Obscsie zatem sposób rozstrzy­
gnięcia kwestyi eiessyńikiej ztleżyj dd sta­
nowiska, jakie zajmą parlamenty polski i cze­
ski. Polska przez usta Ministra Patka miała 
się oświadczyć przeciw plebiscytowi. Dotąd 
w tej kwestyi w Paryżu nie zapadło żadne 
postanowienie. O ile miałoby prsyiść do ple­
biscytu, powstałoby między Czechosłowacją 
a Polską podobne nopreżenie stosunków, jak 
pomiędzy Wlrcńhmi a Jugosławią.

Ze świata.
=  Spadek cen na targu światowym 

trwa w dalszym eiągu. Taiieią materye 
i skóra. World pisze, że w cał-j Ameryce 
nastąpił gwałtowny spadek cen. C»na ubrań 
męskich sp&dłs z 60 dolarów ńa 38 i pół, 
damskich kostyuroów z 80 na 50, obuwie 
damskie z 35 nt 11 i pół. Jeden z najwię 
kssych składów konfekcji w Bostonie zniżył 
cenę o połowę. Wieltie składy obutoia w St. 
Francisco wyspisedsją cały zapas cbuwia. 
obniżając ceny o 40 proc. W Filadelfii wszy­
stkie sklepy zniżyły e«ny towarów o 30—40 
proc., w Omaha o 50 proc., w Oineinati o 
75 proc, a niektóre przedmioty nawet 
o 90 proc

=  W Estonii wyrastają prądy anty- 
rossyjskie i antybolsiewickie, Z*xnaexa się 
w prasie dążenie do zawarcia sojuszu z są­
siadami skierowanego przeciwko RoBsyi bol­
szewickiej.

—  Der Abend ogłasza postanowienie 
powzięte przez austr. biuro kolejarzy w spra­
wie bojkotu Wegier. Zawodowy zaś związek 
niemiecki funkeyonaryussy pocztowych w 
Salzburga powziął resolueyę przeciw bojko­
towi Węgiel, który jest wyłącznie a k t e m 
z e m s t y  m i ę d i y n a r u d o w  ego  k o m u ­
n i s t y c z n e g o  s o c  y a l n o - d e m o k r a t y -  
c z n a g e  ż y d o w a t w a  przeciw ogółowi 
chrześcijańskiej ludności Węgier.

—  Senator Rafał Leyi, członek insty­
tutu francuskiego, obliczył szkody wyrządzo­
ne przez Niemców w okoli ach przez nich 
spustoszonych, na 300 miljndów franków,

—  Władze niemieckie zarządziły otwar 
de kemunikacyi z Prusami wschodniemi 
drogą morską, prsyezem uruchomione zostały 
parowce mogące przewieźć ogółem 180 000 
osób. Parowe* te saczni, kursować z końcem 
b. m. z Kilonii i Świnoujścia.

Z i  Zw ią zku  sędziów Małopolski.
Sekcya Lwow ska.Lidove Noviny podają dodatkowo do 

wczorajszego podania Benesia na posiedzenin

S r * ’  W™ " "  ,<mea,ma
B eien  o lw i.d e .,1, ie  -nioeek roistrij- dnia 16 utnoca 1920.

gnięcia sprawy Cieszyńskiego w drodze arbi-| 1. Uchwalono zwtłać zwyczajne walne 
traiu wyszedł i  Francji, która na roijem cęl zgromadzenie oiłonków sekcji na dzień 11

lipca b, r. godz 9 min 30 przed południem 
w mniejszej sali rozpraw sądu okręgowego 
tarnago we Lwowie (ul. Batorego t  I p.) 
Urzędowy kamunikat z podaniam porządki 
dziennego ogłosiliśmy w Gazecie Lwowskiej 
z dnia 18 b. m.

3. Uchwalono zasadniczo, że po doko­
nanej regulacji płac niepowinien żaden sę­
dzia mieć płatnych zajęć ubocznych i naieży 
z tą chwilą powełać wszystkich takich sę­
dziów do wytacsnpgo pełnienia czynaości &ę- 
diiowskicb tembardsiej, iż sądy (szczególniej 
w Małopolsee) cierpii, na brak wystarczają­
cej iloSci aersonalu.

8. Uchwalono zwracać xamie:scowym 
członkom wydziału koszta jednorasawego w 
miesiące przyjazdu na posiedzenia. Przyzna­
nie kosztów pobytu i czę*tych podróży oka­
zało się niemożliwem z powodu wysokich 
taryf kolejowych i braki odpowiednich fun­
duszów w kasie Związku.

4. Przeprowadzono dalszą dyskusję nad 
sprawą obrony polskiego stanu posiadania 
w sądownictwie wschodniej Małopolski.

Problem tan podzielono na dwie czę­
ści: zapobieżenie niechęci sędziów Polaków 
do piastowania urzędu w sądach prowincjo­
nalnych] i przysporzenie sądownictwu kan­
dydatów z nośród młodzieży polskiej, po­
święcającej się zawodom prawniczym,

W pierwszej z tych kwestyi postano­
wiono w myśl poprzednich uchwał wydziału 
rozwinąć dalszą energiami, akcyę przez zain­
teresowanie ią uprawą kół mniejszych i or­
ganizacji narodowych i w tym celu wysłać 
stosowne odezwy,;.

W kwestyi drugiej powzięto następują­
ce uchwały:

a) Zwrócić się do ogółu młodsioży pol­
skiej z girą-a zachętą do poświęcenia się 
służbie sądsiowskisj, czego wymaga interes 
narodowy, a co po uregulowaniu uposażenia 
sędziów będzie i pod względem materyalnym 
niemniej korzystam od praiy w innych ga­
łęziach hierarenii państwowej;

b) wystosować podobną odezwę do re­
ktoratów uniwersyteckich i orgmizaeyj na­
rodowych po powiatach z prośbą o poparcie:

c) nie spuszczać z oka starań o wyda­
tne polepszenia doli aplikantów sądowyeh i 
wszelkie możliwe dla nieh ndogodnienia, n 
mianowicie:

1, sa pośrednictwem sfar poselskich i 
władz nądowyah spowodować wydanie usta­
wy. przyznającej ulgi co do czasu trwania 
służby przygotowawczej dla lyoh aplikrstów, 
którzy pełnili służbę w wo,sku polskiem;

3. poczynić starania w Ministerstwie 
spraw wojskowych, aby takich kandydatów, 
(skoro tylko na to pozwoli sytuacja wojen­
na), zwalniano ze słałby wojskowej, by dalej

8 wliczano tymż- w pewnej mierze dc 
praktyki odbytą służbę x armii polskiej, tu­
dzież

4 by, ile możt^ści nie powoływano 
d» ałużby wojskowej, kandydatów sędziow­
skich narodowości tiolsktaj;

5. jak długo sprawa ad 1 nie zostanie 
urepulowapą w drodas ustawodawczej, by u- 
czyniono aplikantom sądowym wszelkie mo­
żliwe ułatwienia w granicach ustaw obowią*



1
żujących, a między id tymi, by udzielano apli­
kantom sądowym kilkutygodniowego urlopu 
celem przygotowania się, do egzaminu sę­
dziowskiego.

0. W sprawie mianowania sędziów egza­
minatorami przy państwowych egzaminach 
sadowych uchwalono przetłtć prcf. Drowi 
Makarewiczowi, jako * niniejszemu przewo­
dniczącemu komisji, tApis naszego poprze 
dniegu memoryału w tej 8prawie s prośbą o 
poparcie naszych postulatów.

7. Wskutek piżma Ministerstwa spra­
wiedliwości obradowano nsd projektem uchy­
lenia przepisów dotyczących użrwAnia w są­
dzie języka hebrajskiego i  żydowskiego, a za­
wartych w derr. nad*, z 22. paidi. 1814. 
Zb. u. 8 Nr. 1106 i z 19. lutego 1846. Zd.
u. s. Nr, 938.

Po wyeierpującem omówieniu tego te­
matu uchwalono oświadczyć się przeciw u- 
chyleniu powyższych przepisów, jako nie bę­
dącemu na eszsie w dzisiejszych stosunkach 
Państwa Polskiego. Opracowanie odpowiednie 
go referatu poruczono kol. Drowi H«hnowi.

7. Przjęto do wiadomości sprawozda­
nie wiceprezesa Sekcji z udziału w posie­
dzeniu Związku adwokatów polskich z dnia 
8 b. ra, na btórem pp. D\ Dziędzielewiez i 
Dr. S. Paneth przedstawili dotychczasowy 
wynik pracy nad stuutem adwr.s tnry pol­
skiej. Związek nasz reprezentowali na posie- 
azeniu tern: s. Girfein, wiceprezes Bossow- 
ski, sekretarz Bzńkowski i a Dr. Bloch. Pro­
jekt statutu będzie wydrukowany i rozesłany 
członkom obu związków, poazem zostanie 
zwołane posiedzenie dla przeprowadzenia dy­
skusji

I L  K om unikat.
Przypominamy, że walne zgromadzenie 

Koła sędziów we Lwowie odbędzie się w so­
botę 19 b. m, o godz. 4 m. 30 popołudniu 
w sali rozpraw sądu okręg, karnego (ul. Ba­
torego 3, I. p.).

P O LA C Y! 
Pamijtajmy a plebiscytach!

Datki przyjmuje" Komitet Obreey 
Kresów Zachodnich, Lw ów , plac Ma- 
ryackl I, 10.

Ltoóto 19 cemoca 1920.

Kalendarz.
N i e d z i e l a :  20 czerwca,
Szym. kat.: Sylweryusza p.
Sr. kat.: Teodota,,
Słowiański: Bogaa św.
Wschód słońca t godzinie 8 miast 52 

zachód słońca o godzinie 15 minut 7,
Temperatura • godzinie 13 w poIrfUi* 

+  17 stopni.

P o n i e d z i a ł e k :  21 czerwca.
Bzym. kat.: Alcizego,
Gr. kat,: Teodora,
Słowiański: Domysława.
Wschód słońca o godzinie 3 minut 52 

zaehćd słońca o godzinie 8 15 po południu,

— Pożyczka odrodzenia. Koło księży 
prefektów archidyeeezyi warszawskiej na o- 
statniem zebraniu przed^akaeyinem dnia 1 
czerwca b. r. zadeklarowało udział swój w 
potyczce Odrodzenia Polaki na 550.000 ma­
rek niezaleinie od podpisania pożyczek w 
szkołach.

— Epizod bohaterskiej śm ierci ma­
jo ra  Sit. Gen. Bogusława Szula-Skifld- 
krona. Daia 27 maja b. r. igmął pod Cie- 
twertynówką nad Bohem śmiercią bohater­
ską major Sztabu Gener Szul S ió'dkron, jako 
chwilowy dowódca grupy bojowej. Należał 
do caidzielniejssych oficerów naszej Armii.

Chrzest ogniowy i praktykę bojową na­
był ś, p. Bzu! 8 i 6'dkron w Żelaznej II Bry-

fadzie Legionów Polskich. Bliższe ezrregółr 
oha erskiej śmierci tego oficera, otrzymane 

s ust naocznego świadka, oficera 4 go pałki 
strzelców konnych, są następ;ąee: ś. p, major 
Szu5 SkCldkron uderzył dwoma kompaniami 
i jednam szwadronem strzelców konnych na 
Wieś Czetwertynówka. Tu napotkał na bar­
dzo silay opór ze strony nieprzyjaciela, po­
tem na również silny kontratak. Chcąc za 
wszelkę cenę, zdobyć zrgórze koło Czetwer- 
tynówki, wpełuem zmamieniu ważnośd ta- 
gi i  ze względów taktycznych, ruszył major 
Szul powtórnie do ataku, i sam szedł ea 
esela z karabinem w ręku w tyraljerce. Ty- 
yaljera zniknęła we wsi; po jakimś czasie

wycofała się jednak z Cietwortyiówki. De żoł­
nierzy podbiegł ehłop ze wsi wołając .wasz 
komandyr ranny pod stodołjju łeiyt! Wo- 
żrnit jeho, bo popade w plen bolsiewikóW*. 
Nato mszyło na ochotnika dwóch strzeleów 
konnych kapral Wożnicki i patrolowy Macie­
jewski. galopem do częśeiowo zaję ej ui przez 
bolszewików Csetwertynówli skąd wywieźli 
eięiko rannego w głowę i w brzuch majora 
Smla, podczas gdy reszta szwadronu strzel­
ców kouiyeh kryła ieh odwrót ogniem ka­
rabinów. Przewieziony do Tulczyna ciężko 
ranny major Szul jut w drodze zakończył 
młode swe zyeie, oddając je w ofierze uko­
chanej Ojczyźnie.

Zwłoki ś. p. majora Szula - Skflldkrona 
iłoiono chwilowo na cmentarzu w Tulezynie

t  Jerzy P iw ockl. Dnia 10 b. m. zmarł 
w Krakowie mąt duiej zasługi, gorący pa- 
tryota i człowiek nieskazitelnego ehs>akteru, 
ś. p. Jerzy Piwocki,

Jako szef sekcji w ministerstwie spraw 
wewn. w Wiedniu, piastował ten wysoki 
urząd, mając na okn wyłącznie dobro swej 
Ojczyzny. Pe przejściu na emeryturę, nie 
zaniedbał priey dla spraw narodowych, roz­
szerzając jej zakres przez czjnne popieranie 
szkolnictwa polskiego, jako członek Bady 
naizoiciej i wiceprezes T. S. L.

W ostatnich latach tycia, jako wice­
prezes T. S. L. pole tył dla tej inatytucyi 
oświatowej niemałe zasłogi.

Gdy w r. 1914 wybuchła wojna i Kra 
ków tworzył Legiony, ś, p. Piwocki został 
skarbnikiem Contr. Komitetu Narodowego i 
obok ś, p. pr f, Jentysa, n&jływszą rozwijał 
ftkcyę Nadto współdziałał w akcyi dobro­
czynnej K B K. Zdało się, is  w tych kilko 
latach życia eheał jakby powetować długie 
lata spędzone w służbie administracyjne;, 
potroić swe siły, rozszlfctyć godziny każdego 
swego pracowitego dnia.

Wcaaraj oddano Ma w Krakowie eota 
taią posługę. Na miejsca wiecznego spoc»yn 
ko odprowadził Go, oprócz rodziny, liczny 
zastęp inteligencji, przedetawieiele władz i 
urzędów państwowych, instytucji kultural­
nych i stowarzyszeń.

—  Na zarządzenie Ministerstwa Zdro- 
wltt Publicznego ustał kreowany( we Lwo­
wie od 1 kwietnia 1910 Państwowy Zakład 
Epidemiologiczny pod kierownictwem docenta 
Dra Napoleona Gąsiorowskiego,

Zakład ten mieści się nt razie przy ul. 
Piekarskiej 1. 52 w Ztkłsduc Hygieny Uni­
wersytetu Lwowskiego.

— Stypendyn. Namiestnictwo nadało 
opróżnione stypendya z fuadacyi im. Kon-t 
stzntcgo Zahorskiego na jeden rok szkolny 
1919/20 uczniom Akademii Sztuk pięknych 
w Krakowie Zygmuntowi Królowi 490 Mk. 
i Juliuszowi Czechowiczowi 280 Mk., słu­
chaczce wydziału chemii Szkoły Politechni­
cznej we Lwowie Urszuli Lachowskiej 420 
M k, oraz słuchaczom W/działu rolniczo- 
leśnego Sikały Politechnicznej we Lwowie 
Bzzylemu Starczewskiemu i Franciszkowi 
Kalinowskiemu po 420 Mk,

— Subskrypcja na rozpisane obca 
nie pożyczki krótketorm inuwą 1 długo 
terminową zostanie zamknięta z dniem 15 
lipca b. r. Ministerstwo skarbu czyni przy­
gotowania, by natychmiast po zamknięciu 
subakrypcyi na pożyczkę dobrowolną, prze­
prowadzić rozkład trzeciej pozyczki prsymu 
sowej, której projekt znajduje się już w 
Sejmie.

— Z Kom itetu .D zieci na w leśu. 
Tegoroezaa akcya Komitetu, mimo licznego 
napływu młodzieży i wprowadzonych opłat, 
będzie do pewnego stopnia ograniczona, 
Wszelkie bowiem starania i zabiegi Komite­
tu o bezpłatny przewóz dziatwy kolejami po­
zostały dotychczas tez akutku, jak również 
wyw!ązały aię wielkie trudności aprowizacyj- 
ne. P. K P. D. ofiaruje jedynie po 16 dkg. 
żywności na dziecko do lat 14, wyłączając 
od darów amsrykańekich młodzież szkolną 
powyżej 14 roku życia, Komitet czrni za­
biegi o umieszczenie jeszcze kilku kolozij w 
W.Hkopolsce ponad przyrzeczoną jo i gościa 
■ość na 590 dzieci, jak również stara się o 
przydział żywności w Ministerstwie aprowi­
zacji.

M5mo utrudnionych warunków przygo 
towaaia w pełnym toku. 'N a k łonię leczai- 
etą w Babce wyjadzie 100 dziewcząt około 
27 czerw a na sezon 5-ttgodn owy poczem 
na drogi se^cn wyjrdą chłopcy w tej samej 
li zbie. Oprócz tego znajdzie umieszczenie w 
szkole wBi bce  40 ddeci na jeden tylko se­
zon. lane kolonie lecznicze bęią w Hołosku, 
Szkle, Zakopanem i Szczawnicy. Kolonij wy­
poczynkowy-h będz!e około 30 aa Podkar­
paciu i 10 w Wielkopokce. Wyjazd przewi­
dziany około 10 lipca. W  tym samym ter­
minie otwarte będą półkolonie.

— Koneesya na aptekę. Namiestnictwo 
nadało prawomocnie magistrowi farmaczi 
dr, Stefanowi Steazlowi koseesyę aa samo­
istne prowadzenie apteki publicznej we Lwo­
wie, nabytej od koncesyonsrynsza Antoniego 
Groblewskiego,

Konfiskacie u leg ły : Nbm  Toltlsie 
Nr, 280 z 19 czerwcu 1920 g* artykał .Kon­
fiskata* na stronie 3, Hromadaka Dumka 
Nr. 142 z 19 czerwca 1020 za artykuł „Dwi 
mirr* na stronie 1 (ustęp od słów .izczoby 
milunok* do'.btezyte*) i za artykuł . 8u- 
s:d*ki wroiai* na str. 3 i Wpercd Nr. 141 
(825) z 19 czerwca 1920 za artykuł ,Uk/a- 
ińskij ruch n* Oh»łmniexyni“ u te* od słów 
.Tak samo* do słów „u nas widnosyny*.

— Towarzystwo nauczycieli szkół 
średnich 1 wyższych organizuje dla na­
uczycielstwa 6 tygodniowe kuria wakacyjne, 
które odbywać się będą w różnych miejsco­
wościach Rzeczypospolitej w czasie od 1 
lipsa do 15. sierpnia br. Kursa te będą 
dwojakiego rodzaiu: 1) niższa dla nauesy- 
c eli, któizy nie ukończ li studyów wyższych, 
2) wyiste d a  absolwentów uczelni wyższ^cn 
względnie dla nauczycieli posiadajscych dy­
plomy szkół wyższych,

— Towarzystwo opieki nad znbytka 
m l sztuki 1 Kultury we Lwowie zawiada­
mia. ie dziś w sobotę o godz. 7 wieczorem 
odbędzie a>ę nadprogramowo wykład (z prze 
iroczami pref, uniwer. ks. Dr* Władysław* 
Żyły na temat .Rozwój stylu w twórczość 
artysty zuej Rafaela* (w 400 letnią rocznicę 
śmierei) w tulł Miejskiego Muzeum Przemy­
słowego.

W niedzielę o godz. 10 tej r*n< zwie­
dzanie Oaleryi miejskiej zaś o godz. 2 80 po 
południu Kościoła 00. Dominikanów, Części 
katedry łać., Cerkwi św, Jura.

— Podniesienie stawki przekazów 
czekowych. Na zasadzie postanowień art. 
1 p. d. Smtutu organizacyjnego Pocztowej 
Kaay Oszczędności, Dyrekcya P. K 0. foduosi 
z daiem 1 lipca b. r. stawkę przekazów cze 
kowych z 20.000 aa 50.000 Mk.

— Nowe posady. Kuryer Warseamni 
donosi: W istniejących obecnie państwowych 
szkołach śiei>ich a również i w szkołieb, 
które mają być upaństwowione- aa tary to- 
rynm b. Króleitwa kongresowego wakować 
będzie od roku szkolnego 1920/21 szereg po 
s*d kierowników i nauczycieli. Na posady te 
Ministerstwo wyznań i oświaty ogłosiło kon­
kurs.

— Cery żyta. Warszawski Fi acgląd 
Wteceoruy donosi: Do końca z. m. były no­
towane następujące ceny żyta w różnych 
miejscowościach: za korzec żyta pł&cono pod 
Tłuizciem 1700 Mk., ped Mińskiem mazo­
wieckim 1600 Mk., pod Weiechowem 1700 
Mk.. w Grojeckiem 1800 Mk,, pod Łowiczem 
1000 Mk„ w powiecie łęczyckim 1100 M k , 
pod Drobinom w Błockiem 600 Mk., pod 
Słupką 400 Mk,, pod Radomiem 900 Mk., 
pod Pilicą 1000 Mk., pod Maehowem 900 
Mk„ pod Krakowem 2000 Mk,, pod Diało- 
Biycami 9b0 Mk., pod Koszycami nad Wiałą 
1400 M k, w Sandomierskiem 1000 Mk., w 
powiecie bialskim na Podlasiu 1200 M*., 
w powiecie białostockim 1000 Mk., cod Su- 
wilkami i w powiecie Makowskim 1200 Mk.

— W  eełu bezpośredniego połączę* 
ni* Warsuawy podczas sezonu wakacyj­
nego z m iejscam i kąpleiowem i 1 u zdro­
wiskam i w Matopolsce, zaprowadza się 
aż do odwołania codzienne pociągi pospie- 
sene z wagonami I. II, III. klasy nr. 201 i 
202 od dnia 15 czerwca z Warszawy a od 
16 czerwca z Nowego Zafórza, Kryniey, 
Zabopaaego i Babki.

Odjazd z Warszawy 18'20, przyjazd do 
Zakopanego 11 55, do Babki 10 00 do Kry­
nicy 12*20 do Iwonicz* 12 06, d? Bnsaco- 
wa 12-22. do Nowego Zagórza 18 31. Od­
jazd z Zakopanego 17 50, z Babki 19*10, 
z Krynicy 1550, z Nowego Zagó'za 15 30, 
x Rymanowa 16 34, z Iwonicza 16 48 — 
Przyjazd do Warszawy 10 85.'

Użycie tych pociągów poapieszuych 
jest dozwolone za opłatą biletu xa przyjazd 
na odległość posad 100 kim., dla pomóży 
» ś  do ntdrowisk, waględnie miejsc kąpielo­
wych Zakopanego—Babki, Kryuicy—Iwoni­
cza i Rymanowa i dla powrotn z tych miej­
scowości, bez względu nz odległość.

— Przepełnienie w szkołach. Mimo 
znacznego podwyższenia od nowego roku 
szkolnego opłaty i°  naukę w szkołach śre­
dnich nretylko w Warszawie, ala i aa pro 
wiacyl nie tsa już yrawie zupełnie miejsc 
wolnych.

— Zbiegowie z K ijow a. Wczoraj do 
Warszawy przybył transport zbiegów Pola­
ków, Bosayan i Ukraińców, którzy opaśeili 
Kijów przy ew. kut:yi miasU pr^ez Wojska 
polskie, obawiając się zemsty bolszewików 
za iprzyjanie Polsce’.

— P oa ty  połowo. Za względu n*
wiadomości.’ jakie pojawiły się w prasie, ja ­
koby Ministerstwo poczt i telegi. wydało 
polecenie wstrzymania wszelkiego ruchu 
prywttaego do wszystkich poczt polowych, 
centralny zarząd soezt polowych przydał 
nam wyjaśnienie, io ws rzymywanie dotyczy 
tylko rucha prywatnego pakietowego do 
wszystkich poczt polowych, a nie korespon­
dencji prywatnej.

—  Nowa kopalnia węgla. W Chomę* 
tkowie powgtiła nowa kopalaia wcgla bru­
natnego. Po ukończeniu najpilniejszych ro­
bót przygo* owawezych i połąezeuiu k palni 
oraz kole1’ki wąikotorowej z kolejami v*n- 
stwowemi, można oczekiwać rozpoczęcia eks- 
•jlostaeyi przedewszystkiom <stniejącegr, ehoć 
jut od dawna ule czynnego szybu. ,W (idy- 
sław*.

— Czułości nnglelsKo - niem ieckie.
Z kół uaiwersyteckiih w Wiedniu donosrą, 
że jeden z Uniwersytetów angielskich zwró­
cił się z zaputani^m do Uniwersytetu wie­
deńskiego. ezy pewua liczba profesorów zgo­
dziliby «ię przepędzić lato w Anglii w cha­
rakterze gości.

— Nowi marszałkowie Francyl Gło­
śno za.r żęto mówić o tem, ie w Toczystym 
dniu 14 lipca zostaną umianowsni nowi 
marszałkowie. Pierwszy, któremu zostanie 
oddana laska mar*tołk >wska ma być gene­
rał de Castciiau, ten stra, którego wszysey 
podczas giośacgo procesu o oddanie Mau- 
beu?8 już nazywali .marszałkiem*.

— Władysław Trzecleskl, lat 20,
mioszk. Lwów. u). śv. Zofii 44 , wzięty do 
niewoli u kr, 2/1, 1919, zraza w Kołomyi, 
potfm w Żytomierzu — tam wraz z Ukr. 
doatał się do niewoli bolszewickiej; zapewne 
tarzz jest tam, lub może na jakiej kwaran­
tannie lub stacji rozdzielczej. Uprasza się 
o skierowanie odpowiedzi do Beferatn pra­
sowego Wałowa L, 16, II, p.

— Kasowy wiec lokntorów w spra­
wie romaeyi i podwyżek ezynszów odbędzie 
się w niedzielę dnia 20 b m. o godzinie 10 
rano na dziedzińca ratauowym,

— Ironia leu u  Pmśliei&a miłość
księcia naitępcy tronu i uroczej dziewczyny. 
Ileż już wierszy pisano ua ten temat, ile 
dramatów i ile powieści 1 Lesz dramat filmo­
wy, który od niedzieli ujrzeć mężna w .A pol­
lu* jest naprawdę rzeczą tak piękną, ii  
warto ją zobaczyć, .Ironia losu* z przemiłą 
artystką Zuzanną Graniais, to przeeudtie 
opowiedziany romans lerdeczny dwojga mło­
dych. A te op był księciem panującego do­
mu a ona zwykłą panienką, więc rozłączyli 
ich ludzie. Lecz o miłości swojej nie zapo­
mnieli nigly, a gdy los znowu sprowadził 
ich razem, po raz drugi rozeszły się ich 
drogi, bo Zuzannę i jej ból utuliły do snu 
cichego srebrzyste f*le strumyka, co był za­
wsze św;adkiem ich miłości. Dramat ten zbu­
dowany jest ze smakiem prawdziwie fran­
cuskim.

Dnia 1 czerwce b. r. odbył się w ko­
ściele OO. Franciszkanów we Lwowie ślub 
p. Maksymiliana Mieczysława F r y d e c k i e -  
go, dr. praw, sędziego powiat, i porucznika 
rez. W. P. z p, Anną z hr. Koziebrodzkicn 
l-o  Toto B o c h d a n o w ą ,

W sprawie eLrnta kolczastego dc 
ogrodzeń, wyjaśnia się, celem uniknięcia 
nieporozumień, ie D. O G. będzie uwzglę­
dniać podania tylko tyeh stron, nt którycfc 
gruncie, względnie w bezpośredniej bliskość5 
znajduje się drnt kolczasty i to w stenie 
zardzewiałym i powikłanym

Wyjaśnia aię dalej, ie wszelkie poda­
nia o rolki drutu, słupy bekonowe, blachy 
f-I ’ste i pręty żelazne pcrostaaą jako bez- 
praełmiotowe bez odpowiedzi — to samo do­
tyczy preśb o be płataj przydział wspomnia­
nych materyałów w formie rekompeisaty.

— G im nazjom  I liceum  (k prawem 
publiczności) dr A Ksrpówny. Egzamiaa
wstępne do klar I —VI odbędą aię w dniach 
21— 28 czerwc*. Wpisy codziennie Ochro­
nek 11 a. __________

Przy kilku Ekspozyturach budowlanych 
we wschodniej części Małopolski są oprć- 
łnioue miejsce referentów technicznych, 
pomocniczych referentów technicznych a 
wreszcie eomconikow technicznych.

Beflektanci zechcę z] dowodami swoich 
studyów i p- ktyH zgłosić się w Departa- 
menc:e I Sekcyi Odbudowy Osiedli ul, Ba- 
tlrego 34 II. p. po iiformacye co do wa­
runków przyjęcia, ewentualnie miejsca prze­
inaczenia służbowego.

D w a  o b o z y .
Stoją naprzeciw siebie dwa ebozy. Dość 

iia się przyjrzeć, przysłuchać, aby wiedzieć, 
że walka będzie długa i zacięta. Z jednej 
strony kupujący, którzy, chcąc wywołać spa­
dek cen, postanowili nic nie kupować; z 
drugiej zaś kupcy, piskane, obrońcy droży­
zny, którzy n« sztandane swym wypisrii 
hasło: .Przetrzymamy 1...“



To esy się walka, pozycyjna, tak ulu­
biona przez strategików obecnej wojiy. Obie 
strony wojująee zakopały się w swych tran- 
siejach i cibkają,

Armia kupuiąe/J!n jest strassna, stumi 
i faluje morsem głów p 'd  ta—i nowemi 
okopami ów, Trój ty, na których sto]ą dumni 
kupcy. Ale ;ast onejile zorgaai.owana, ber, 
n-.!itlnego dowództw#, Nie ma w niej kar­
ności i coraz zwiękiza się liczba dezerterów, 
Uu gorsza, zaczynają wśiód . iej działać, 
agitatorzy bolszewiccy, namawiając do Lira 
tania sięu.

I oto z pierwszych szeregów wysuwa 
się grupta „towarzyszy" i woła ku okopom 
przeciwnika: „Hej, t*m.l Ni łtrzelzć. My 
swoi. Wasze ceny zą nassemi cenrkmi. Je­
steśmy gotowi kupić kostyum sr, 6000—7000 
marek, będziemy z chęcią płachć za bueiki 
taką Bamą eeaę, jeśli zażądacie, J stesmy 
za pokojem demokratycznym bez anekBji i 
kontrybucji!"

To są wszystko zdrajcy i powinni być 
rozstrzelani.

Wręcz przeciwnie armia uaskarzy jest 
gotowa drogo sprzedać swe życie. albowiem 
nie przywykła nic tauio sprzedawać. Dosko­
nale zorganizowana, świetnie uzbroioia i wy­
ekwipowana, owiana świętym zapałem, sta­
nęła twardą nogą ‘by odbić wszelkie fala 
buissćy z niepohamowaną energią Nie chce 
ustąpić, chyba za bardzo wysoką cenę.

Liwjusz patr*ąc aa tę sytuację powie­
działby, łe sam Mars jest niepewny i waha 
się, na czyją rtronę rrzechylić zwycięstwo. 
Tu bowiem widzimy głębokie szeregi, ale 
trochę hałaśliwe i rozrzucone powUrzaji ee 
zuchwale: Czar k* nze zrobi swoje albo: 
„Weźmiemy ich !" T m n ów  zwarte jednost­
ki bojowe sunęły' za obronną linią, silniej­
szą od „Zygfrydów* i „Hindenburgów" i 
urni w swą dyscyyl-.n*, organizacyę witają 
blifek e zwycięstwo, które im pozwoli raz 
jeszcze podyktować warunki pokonanym.

Ale oto wśród rozległej arou kupują­
cych wstaja mówcy, którzy głoszą re wsiyst 
kie strony niezmierzonego odozc : „Słuszność 
i sprawiedliwość jest po n.szej stronie". 
I wszyscy przysięgają sobis wytrwałość. 
Jeśli pierwuza fala rozbije się na zębatych 
wykuszach drożyzny, druga, trzecia lun dzie 
siąta wsiysr co -m ecie. Trzeba tylko wytrwać, 
przeczesać

Wiemy, komu nuciliśmy rękawicę (200 
marek para) i wierny, te z p astmami za­
czyńm y wojnę świętą. I jeśli prawdą jest, 
łe  ałusłność i sprawiedliwość stanowią siłę 
niepodzielną — zwj ciężymy 1 (jp)

l i ®  i n o  M c m
Repertuar Teatru m iejskiego.

W sobotę, 19 czerwca, o goda. 7 wie 
czorem, „Borys G oduior" akt III. orjry 
Mussorgskiego z gościnnym występem Ada­
mi Di Jura, Biztoesną „Pajace" opera w 2 
aktach z proligiem Leoncavalla z pp, Arga- 
sińską, Ok niskim, Mianem, Sieroszewskim 
i Wiklińikim.

W aiedzielę, 20 czerwca, o godz. 3 80 
po południu, po rap 10 ty „Pcnia śnieg", 
dramat w 3 aktach Stel ma ŻeroeuBkiego.

W niedzielę, 20 czerwca, o godz. 7 wie­
czorem, „Cyrulik sewilski", opera Bosst»i’ego. 
Gościmy wyrtep AJ ma Didur . Nadto w 
głównych rolach wystąpią epa B*ndrowska, 
Kasęrowiczorra, Okcdsk1, Lowezyństi i Fe­
lińska.

W poniediiałek, 21 czerwca, o god*. 7 
wieczorem, po raz drugi „Chrześniak wojen 
ny", krotochwila w 3 akttch Huśnequma i 
Vrb:ra z pp. Trapszo, Jankowską, Kwrtkie- 
wiezową Nowackim, F.ąezko wskiu, Rydzew­
skim, B»tschVą i Osaki m.

Z teatru. Sezon dramaty !).», zakoń­
czyła wczoraj dyrekeya naszego teatru... far­
są Hun*equin’a i Vcbera „Chrześniak wo­
jenny'. Publiczność bawiła się dobrze, dzię­
ki bardzo dobrei grze pozostałych ■» rozbicia 
naszych aktorów. O grze aktorów i farsie, 
wyreiyserowanej dorkonale przez Nowackie­
go i wystawionej staranniej, niż działa po­
ważne polskich autorów, kilka słów więcej 
w następnym numerze Gasety, (as,)

Tslastaw y P , A, if.

Pttdmesieuie cen ropy.
W simawa. Ministerstwo przemysłu i 

hsidUi komun kuja: W ubiegłym tygodniu 
odbywały się w państwowym urzędzie na 
ftowym narady producentów i rafinerów na­
ftowych nad sprawą podniesienia cen ropy.

Projektowane jest podniesienie cen 
ropy przerobionej w raflnerych dla wewnę­
trznego użytku do 300 Mk. za 100 kg. i ce­
ny ropy przerobionej na eksport do 1.000 
Mk. za 100 kg.

Przecięta* cena r«py eksportu do we­
wnętrznego użytku iest 3 : 2 i mogłaby być 
ustanowioną i .  760 Mir, letmeją jeszcze vó- 
łnice zdań pomiędzy produeentami a rafin« 
rami co do cen istniejących zapisów ropy. 
Mają b jć  również jeszeze przewidziane klau­
zule co do obowiązku stwierdzenia ilości, 
zapasów.

W szczególności formy mające ponad 
30 cystern produkcyi miesięcznej będą brać 
udsiat w cenie ropy eksportowanej tylko 
pod warunkibm, jeżeli wyj ażą się wi.irce 
□iem choćby jednego szybu; firmy mające 
ponad 60 cystern, produkcyę dwóch szy­
bów i t, d. /

Fałszywe wieści.
Toruń. Województwo pomorskie ko­

munikuje : Wiadomości, podane prrer pisma 
niemieckie w Olsztynie o aresztów miw w 
Grudziądzu 0 maja b. r. 17 niez-wisłych 
socyslistów i o rozstrzelaniu ich w Toruniu 
27 maja b. r,, są liezgofne z prawdą.

Układy z  Krasslnem.
Paryż. (B*dio) Mimo dementi, ił 

Belgia niema ramiom brania udziału w k n- 
lerencyach z Krosinem, oświadczył Lloyd 
George w Izbie gmin, is  Japonia i Belgia 
wyraziły życzenie wzięcia uazic u w tycb
koafereicyaeh,

P iry t . (Radio). Wczoraj po południu 
został tTrasi.ii po raz pierwszy przyjęty przez 
Naj wyżną Radę ekonomiczną, Przybył on 
w towarzystwie Kliszki i 2 innych delega­
tów rosByjskich Nogina i Boxo«skiego. Spo­
tkanie trwało bardzo krótre i było pośrię- 
cone omówień u kwestyj formalnych, Nie­
które dzienniki twierdzą, łe odpowiedź mo­
skiewska na pytania Lloyda Gecrge’a jest 
jr ł  w drodze Br. d sowietów ma zamiar 
sirtylko odpowiedzieć na pytania jemu po­
stawione, ale nadto i ze Bwej strony posta­
wić szereg pytań, Knssin wypracowuje

obecnie nowy obsiśsrny mecoryał, zawiera­
jący także propozycye moskiewskie.

ligaro  donosi, łe  KrasBin odbyt dłuż­
sza kosferen cyę z ks. perskim Firusem i Ja­
daj0., łe mimo dk: dj, L oficyilnyeh kot»u n i­
katów o pierwszem posiedzeniu Najw. Ptdy 
gospodarczej, w której Kraisin br»ł udział, 
jest kwestyą pewną, że i kweBtya polska 
była na porządku dziennym.

Ciekawy List ILudendorfla.
F -r y i. (B idic) Eauir ogłasza list 

LudenfioTff*, jaki zn*jduje s[ę w posiadaniu 
ukraińskiego sit; bu generalnego w Kijowie, 
a który to list został mu zasomumkowany 
przez Archar skiegp. List ten skierowań* byt 
do gew. Hoffmanna, szefa sztabu generał „ego 
bawarskiego kB. Leopolda i poleca przymie­
rze z B ssyą sowiecką; pon;ewai w ten syo- 
sób będzie można zcentralizować skutki klę­
ski i posunąć czerw ną arn. ę aż do R -rm, 
Ludeiidorff domag* a"ę całego szoregu za­
rządzeń między innemi, aby sztab generalny 
każdej armii utworzył biuro propagandy, by 
porozumiewały się z rossyjskimi komisarza­
mi, aby ułatwiano jeńcom wstępowanie do 
czerwonej armii i aby w razie ewakuacyi 
t&i/toryom rcssrijkiego, zorganizowano jeń­
ców ro8syjskich, która, przyłączyli się do 
'owietów w M°*kwie. Kredyty mają brć 
cżyczane z ta)n;oh funduszów różnych armij. 
Ar hański ręc*y za prawdziwość wspomnia­
nego netu,

Liga narodów.
Baryt. (R*dio), Na wczorajszem po­

siedzeniu Izby gmin przysiło znowu do roz­
praw w sprawie L!*i narodów,

Batfour wyraził życzenie, aby Si»»y 
Zjednoczone choćby-tylko pótofieyalnie Dyły 
reprezentowaue w Lidze, Liga nic ma wcale 
»m iaru wyprowadzać świata z (Unosu, w 
jakim Bię oi ecmie znajduje, Jest to uda­
niem Ni- wyższej Bady Liga nsroaćw bę­
dzie zuS bardzo wielką jej pomocą jeżeli 
nie będzie się Kładło na nią ciężarów, do 
których n.e dorosła,

Aiq«ith wzraiił natomiast życzenia, 
aby Najwyższa Bwda .ostała jak najrychlej 
rozwiązana, a Liga narodów sttła się n.to- 
uiiuit rzeczywistością. Mówca wyraża na­
dzieję, łe  p.ństwa zwycięskie będą przykła­
dem utzj rozbrojeniu i zacytuje, dlaczego 
rada Ligi narodów nie wystąpiła przeciwko 
polskiej akcyi na Wschodzie, i nadto czy 
Liga rozporządza mandatami dla Palestmy 
i Mezopotamii.

Loid Oecil oświadczył, łe  nawet po­
dwójna Najwytaza Bada nie podołałyby za­
daniu, jakie na nią n^łołmo Również i cn 
jest zdania, że Liga narodów powinna wglą- 
dnąć w sprawę pilską, Hóra na perne po­
ciągnie za sobą poważne skutki dla Europy.

Bzlfonr zauważa, łe Cecil jest najbar­
dziej ustępliwej) członkiem, jeżeli chodzi o 
Ligę narodów, jednakże Liga nie potrafiia 
zmusić bolBzeników do poszmowauia jej za­
rządzeń. Go się tyczy mandatów Ligi naro­
dów, konfer u< ya pokojowa powiana określić 
warunki pokoju, Liga saś narodów powinna 
czuwać nad ich wykonaniem, Kwestya 
mieiacewości, w której ma się abiarić Liga 
narodów, zostanie rozwiązaną nageneranem 
zeoraniu.

Siedzibą L’gi będzie Gniewa t  tylko 
ważne względy mogliby ziuienić to posta­
nowienie. Rozwiązania Najwyższej Bady ‘‘ est 
niemoiliwe, g*yż L’ga narodów nje powinna 
brać na siebie prac i obowiązków Najwyż­
szej Rady. Pr*ca Najwyższej R.dy jest wa­
runkiem możliwości pracy Ligi narodów,

Ze sportu.
' Udeial Polski w Olimpiadzie tegoro­

cznej w Ant-ergji dotychczaa niezsdeeydo- 
wary; ostatnie wieści z Wamawy, jakkol­
wiek dotąd oficjalnie nie potwierdzone, gło­
szą, ił Rząd odmówił Polskiemu komitetowi 
igrzysr olimpijskich potrzebnych na wyjazd 
funduszów.

Jakkolwiek opąge-ie dotychczas przez 
naszych sportsmenów wyniki nie wróżyły 
żadnych azapg poradzenia reprezentantom, 
mającym "wystąpić pod znakiem białego OtIi_ 
w Antwerpii, — to jednak żałować wypa­
dnie wyłożonych już ua ten cel kosztów i 
zabiegów oraz s tm ń  ze strony naszych kół 
aportowych, owianych najlsydi^mi chęciami.

Niewątpliwie ciężkie położenie finanso­
we Państwa nie pozwala mu w drugim roku 
Istniewia na tak luksusowy wydatek, czy je­
dnak, jan zwykle u nas, nie zapózno się 
zoryentowano?

Może najbńŻBze dni przyn.osą konkre­
tniejsze d*ne w tym kierunku.

„IFisła"-„C«am ł". Spotkanie tych dru­
żyn odbędzie się jutro, w niedzielę w pan :u 
T. Z P .,Wiała" ma ponoś zjechąć w skła­
dzie silniejszym, aniżeli stanęła przed tygo­
dniem do zawodów z „Prgonią"; ze względn 
na słaby skład napadu „Czarnych" ma kra­
kowska drożyna zwycięstwo zapewnione.

iLcehia*-* Pogoń 1 1 “ ma,Ten o mistrzow- 
stwo drużyn klasy „B" odbędzie się jutro, 
u l boiB *u „Pogoni". — Początek zawodów 
o godz. 5.

Wyciec**.? w GearnJ^rę urządza Tow. 
-Ui .styczno krajoznawcze w dniach 27—29 
czerwca Zapisy i bliższe szczegóły w sklepi* 
p. Bujaka Koperniku 4 w księdrte wycieczka-, 
wej Towarzystwa-

L ^ s a lp y  i odpówiadsiŁm ] raaak&r 
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Baronowa brozy. ?5)

NIEUCHW YTNY BIEDRZENIEC
(Z aaglelakLago).

(Ciąg aalszy).
Ghaurelin mógł być istotnie zadowoto 

nym z pizedaę^iiętych kroków: więźiuoi.ie 
nie będą próbowali ucieczki,

Nawet Oollot d’HerboiB musiał przy­
znać, że wszystko było dobrze obmyślana i 
zarządzone. W tępym jego mózgu stopniowo 
u&tzlało się prrehonanie, że obywatel Chan 
velin miał racrę, wnioskując, łe  napisanie 
takiego listu przez tajemniczego dowódcę da­
leko skuteczniej unicestwi Ligę Czerwonego 
Biedrzeńea i całą klikę angielskich szpiegów, 
hańbiąe i ośmieszając ich —  aniżeli zdoła 
łaby to uczynić nieabłagasa praca gilotyny. 
Tylko ebawiał się i powątpiewał, ery też An- 
nglik ów list napisze.

—  Ba l napisze oczywiście — wmawiał 
Bobie, obmyślając całą sprawę — do stu p:o- 
runów 1 to najtańszy sposób wydobyzia Bię 
i  matni.

— Podpisałbyś taki list bez mmyBłu, 
co! obywatelu Collot? zapytał Ghaurelin sar­
kastycznie, gdy omawiali ów wszechwładnie 
ajmujłdj ich temar — nie wahałbyś s'ę,

gdyby tu ehodz'ło o życie i dano ei do wy­
boru jrpiszme tego lista lub... gilotynę?

— Do rata! ma Bię rozemieć — zawy- 
rokiwał Oollot i  przekonariem.

— Zwłaszcza — ciągnął dalej Obauva- 
lin — gdyby ci naoto obiecano milion fran­
ków, he?

— Przeslęty Anglik! — zaklął Oollo* 
1 ści< He — więc naprawdę cbceaie ma dać 
te pieniądze?

—. Przygotujemy te sumę w każdym 
rasie, aby się wydawało, że istotnie ją 
zabrał.

Gollol spojrzał na swego kolegę z nit- 
ttjonym podziwem; Ghaurelin nie zaniedbał 
niczego, obmyślił najdrobniejszy szczegół tej 
przebiegłe) intrygi, mającej ki cetu pagtadę 
wrogów Fraicyi.

—  Na wszystkie moce piekielne, oby­
watelu — warknął Oollot — rtrzni tego listu, 
gdy się dostaniu w twoje ręce!

— Oddam go w niezawodne t w o j e  rę­
ce obywatilu Oollot — odpaił Ghaurelin -i 
zabierzesz go n n ; hiriaflt do Parrła!

— D>jś wieczór — potwierdził Oollot, 
uderzając pięścią o stół — każę sobie podać 
osiodłanego konia przy bramie t  eskorta z 
kilku konnych muBi b i  w p gotowiu,

Będzie to piekieln. jazdu, co koń wy­
skoczy, bez wyl hnienia i przestanku dopóki

listów nie wręczymy obywatelowi Rober 
pierre’owi.

— Doskonale, obywatelu — przytzki- 
wtł GhaurJiJt — fronę, wydaj odpowiednie 
rozkazy, aby konie osiodłuno, a ludzie wy­
ekwipowali się do forsownej jazdy ; niech 
czekają u bram, G r  ole o siódmej wie­
czór-m

— Chciałbym, aby do tej pory list był 
napiaaiy i w U 3i -m ręku.

— B?z obawy! Anglik musi to zała­
twić dc wieczni a.

Przypływ jest u pół do siódmej a jemu 
uil -o  będzie odwieźć żon ę  e j  swój ja iht, na­
wet gdyby..

ZLstunowit eię przeiswająo myśli, która 
jak OBtrt- błyskawice błjwnęłr w ciemno­
ściach jego duizy; wy.at głębokiej nienawi­
ści, okrutnego zadowolenia zatarł na chwile 
ndazą starannie oboiętnosć na jego twarzy.

— Ga chcesz powiedz:eć, oby* atelu?— 
latroszeził się Collot — gdyby nawet — co?

—■ Ol nic, *ie! gubiłem się tylko w 
domysłach, eo też Anglik uczyni pe ncpiBi- 
niu listuii 4od*ł Ghaurelin po namyśle.

- -  A eóiby do stu kaduków! wróei do 
tego zatneonego kraju, kontent, że uchodzi 
zdrów i cały.. .  no cóż? —  badał Oollot z 
■*gb budzącym się niepokójm* — czy lę- 
kasz się, by cię w os.atniej chwili nie wy­
cofał z tego interesu?

S '3dz.eli obaj w dużej izbie, do której

Srzytykał ów pokoik zajętr obeere przez 
[arguerit?- Rozmawiali w rrzeciwległym koń­

cu, tuż pod oknem, a choć Ghaurelin prze­
ważnie tłumił głos, Collot często wykrzyki­
wał; więc ex ambasador zastanawiał sic. ile 
z tej rozmowy doszło do ubzu J >rguerity

Na zapytanie Gollofa zaglądnął szybko 
i badawczo do pokoiku, gdzie siedziała ci jh», 
nieruchoma jakby uśóion*.

— Ozy przypuszczasz, łe  Anglik od­
mówi napisania listu — pytał Golloi z gnie­
wną natarczywością.

Nie — odparł Ghaurelin spokojnie.
— A  nuż się rozmyśli? nslugal ów.
— To kobietę wyślemy do Paryża dziś 

wieczorem jego z.ó skażemy na śmierćyjzez 
powieszenie w podwórzu rięzionem ber dal­
szej fori ifihiośei lub sadu — oświadczył Chau 
rebn ctznoweio — w *ażdym, razie jak wi­
dzisz obywateli’  — do duł srertem —  spra­
wa Czerwonego Bi%drseiica jest przesądzona.., 
ale jestem pewny, że on list uapiszu.

— H »! hal do kroćsetl i j* tatr my­
ślę —  zawtórował Collot z grubym śmie­
chem.

(Oiąg dalszy nastąpi).
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Dyrckcy* okręgu skarbowego w Tar- 
iiu nie rci*p:auje publiczną konkurencję ce­
lem obsadzenia połączonej z tufiką składo­
wą gI. składowi i tytonia w Brz stku, do 
Której pobrano wyroi ów tytoniowych w eza- 
Bie od 1 stycznia 1919 do 81 sierpnia 1919 
za kwotę 76 258 Mk 8 f.

Oferty należy wnosić odpowiednio do 
postanowień przepisów o obsadzeniu trafik 
na przepisanym druku urzędowym, w ko­
pertach urzędowych i zapieczętow nych naj­
później do godz. 12 w połudne 15 Ispea 1920 
na ręce kierownika podpisanej władzy aprze- 
daży. Inwalidom z ostatnie] wony,  jakctei 
wdowom i sierotom po żołnierzach, którzy 
padli w tej wojnie, prsjsługuje pod pewny­
mi warunkami bezwarunkowe pierwszeństwo 
przed wszystkimi innymi komponentami.

Wadyum wynosi 700 Mk należy zło­
żyć w Urzędzie podatkowym -w Brzostku 
przed wniesieniem oferty i to tylko w po­
życzce państwowej względnie w kwitach 
tymczasowych na, tę pożyczkę. Inwalidzi i 
osoby z nimi na równi postawione nie są 
obowiązani do składania wadyem

Bliższych informacyi zasięgnąć można 
w Dyrekcyi okręgu skarbowego w Tarnowie 
lab w Nadzorze kontroli skarbowej w Bilżnie,

Dyrekcya okręgu skarbowego.
Tarnów, dnia 10 czerwca 1920.

O b w i e s z c z e n i e
Izba notaryaina w Krakowie wzywa 

niniejazem po myśli § 29 ust. net. osoby 
interesowane, roszczące sobie pretensye do 
kaucji uizędowej ś. p. dr. Kazimierza W ię- 
ckowakirgo notaryusza w Kalwaryi z cza­
sów jego urzędowania. W Czarnym Dunajcu 
od 2 stycznia 1918 do 81 grudnia 1917 w 
Kalwaryi od 1 stycznia 1918 do 26 lutego 
1919, aby pretensje swe w przeciągu sześciu 
miesięcy od dnia ostatniego t, j, trzeciego 
zamieszczenia tego obwieszczenia w części 
urzędowej „Gazety Lwowskiej licząc tem pe 
wsiej do Izby notaryaluei w Krakowie zgło­
siły, ileże po bezskutecznym npływie zakre­
ślonego wytej terminu bez względu na ich 
pretensye, kaucya powyższa od węzła kau 
eyjnego zwolniona i prawomocnemu wła­
ścicielowi wydaną zostanie.

Izba notaryaina.
Kraków, dnia 6 czerwca 1920. (5893 2—8)

Prez. 11.898/20. Pan Franciszek Gut 
wiński mianowany notsryuszem w Żmigro­
dzie złożył przepisaną przysięgę i obejmuje 
urząl notaryusza w żmigrodzie w dniu 1 
lipca 1920 r.

Sąd apelacyjny.
Kraków, 28 maja 1920. (5913 2 - 8 )

C. IV, 191/20/8. Pr eeiw nieobjęfcj 
masie spadkowej ś. t». Iwana S tcgryia  z 
Porstnv, wniesiony został do sądu powia­
towego w Szcsercu przez Iwana Czormja z 
Pcrszny o zapłacenie 8090 kor. a pn. Na 
nod t*wie pozwu wyznaczono audyencyę na 
dzień 2 lipca 1920 o godzinie 10 rano w biu­
rze Nr. 4. Celem strzeżenia praw n ebję- 
objętej masy spadkowej ś. p. Iwana Sito- 
gryua ustanawia aię p, adw. dr. Wiktora 
Bamerta w Siczereu^kuratorem.

Tenże kurator zastępować będzie wyżej 
wymienioną masę spadkową w rzeczonej spra­
wie na jej koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
taż objętą nie zostanie.

Sąd powiztowy Oddział IV.
Szczerzec, dnia 4 czerwca 1920. (5958)

C. 95/20/1. Przeciw Janowi Kowaliko­
wi i Maciejowi Kowalikowi, których miejsce 
pobytu jest nieznzne, wniesiony został do 
sądu powiatowego w Liszkich przez Józefa 
Budź aszka pozew o zniesienie współwła­
sności. Na podstawie pozwu wyznaezono 
audveńeye do ustiej rozprawy na dzień 8 
lipca 1920 godz. 10 80 przedpcł. w tym są­
dzie biuro Nr, 5. Celetc strzeżenia praw 
Jana i Macieja Kowalików ustanawia się p. 
Wacława Antoniewicza w Liszkach ku­
ratorem.

Tenże kurator zastępować lędzie wy­
mienionych w rzeezoiej sprawie na ich 
koszt i niebizpieczeństwo, dopóki oni w 
sądzie się nie zgłoszą lub pełnomocnika nie 
zamianują,

Sąd powiatowy, Oddział II,
Liszki, dnia 1 czerwca 1920. (6011)

Cg I. a 224/20 (1). Przeciw Piotrowi 
Kapusta syn wi Alojzego z Podhajczyk któ­
rego miejsce pobytu jest nieznane, wnio- 
sionyzostzl do sąda okręgowego w Tarno­
polu przez Piotra Su'iczyńskiego w Podhaj- 
rach pozew o zwrot 40 dolarów lub zapłatę 
8000 kor. Na podstawie pozwu tego wy­
znaczono w tzt. Sądzie I. audyencyę na 
dzień 12 maja 1920 godzina 9 przed y lud. 
biuro Nr, 8 Celem strzeżenia praw pozwa­
nego Piotra Kapusty syna Alojzego ustana­
wia się p. dr. Kałyna adw. w 'Tarnopolu 
kuratorem.

Tenże kurator zastępować będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika n;ezamianuje.

Sąd okręgowy. Oddział I.
Tarnopol, d. 10 kwietnia 1920, (6009)

L. 51038/IV, b. (6048)
O b w i e s z c z e n i e ,

Okręgowa Dyrekeya poczt i telegrafów 
we Lwowie rozpisuje niniejszym konkurs na 
wykonanie mundurów dla niis-iych funkcyo- 
naryuszów pocztowych z tem, że rozstrzy­
gnięcie o powierzenia wykonania mundu­
rów przysługuje Ministerstwu poczt i te 
legrafów.

Powierzone ma być wykonanie a) mun­
durów dla lwowskich fuzkcyonaiyuszów po­
kuło 400 osób] b) dla listonoszów i sług 
wiejskieh podległych Lwowskiej Dyrekcyi 
P. i te l Mundur składa się z kurtki i spo­
de i Oferty na wykonanie mundurów tylko 
jądaej z gwp podanych wyżej pod aj lub
b) są dopuszczalne, jak z drugiej strony 
Dyrekcya poeit i telegrafów zastrzega sobie 
prawo powierzenia wykonania tylko jednej 
z tych grup choćby oferowano na obie albo 
stosownie do okoliczności nie powierzenia 
wykonania muzdurów wogóle, choćby oferta 
była najkorzystniejsza dla Se arba p. Termin 
wykonania całego zapotrzebowania mundu­
rów ustanawia się na 2 miesiące a d‘i 
mniejszych ilości na jrde.T miesiąc od dnia 
zawiadomienia o powierzeniu dostawy i we­
zwania do podjęcia materyałów krawieckich.

Ceny jednostkowe zn wykonanie po­
szczególnych inki-n podawać należy loco 
urząd gospodarczy D/rekeyi poczt i we Lwo­
wie, pl. Smolki 3 w walucie markowej cy­
frami i słownie, netto kasa bez skonta,

Wadyów nie potrzeba składać, fcaucyę 
złożyć należy dopieio po powierzeniu do­
stawy.

Do wnoszenia ofert użyć należy for­
mularzy ofertowych, których na żądanie do­
starczy Dyrekcya poczt i telegrafów we 
Lwowie.

Oferty należycie ostemplowane wnosić 
należy najpóźniej do końca czerwca b, r. 
godz, 13 w Wydziale 4 h, Dyrekcji po zt 
i telegrafów we Lwowie (pl. Smo>ki 8, II. p.) 
KonTsyine otwarcie ofert, p;zy którem ofe­
renci mogą być obecni, odbędzie się 1 lipca 
b. r. o godz, 12 w tym samym lokalu, u- 
wiadomnnie zaś o powierzenia dostawy na­
stąpi najpóźniej do 7 dni po nadejściu de 
eyzyi Minnt rst*a wzgl. do 14 dni liciijc 
od dna otwarcia ofert. Uzup łniijącą część 
n;niejszego obwieszczenia stanowi zarys c- 
g^lnych i stciegółowych warunków dostawy 
któ-y należy firmowo podpisać i do oferty 
dołączyć.

Na żądanie doatarrzy Lwowska Dy 
rekeya poczt i telegrafów potrzebnych egzem 
plarzy tego zarysu, podobnie jak formularza 
na wnieść się mającą ofertę bezpłatnie.

Małopolska Dyrekeya poczt i telegrafów.
Lwów, dn a 12 czerwca 1920.

C, VI. 218/20 (1). Przeciw niewiado­
mej z miejsca pobytn Maryi Zobniów zam, 
Marczak wniesionym został do tut. Sądu 
przez Annę Sawczyn i tow. pozew o znie­
sienie współwłiszośei realności w Jakubo­
wie położonej, Ni podstawie tego pozwu wy­
znacza się audyencyę sądzie tut. biuro Nr. 20 
na dzień 22 czerwca 1920 godz 8 30 przed 
południem. Celem strzeżenia praw Maryi 
Marczak ustanawia się kuratorem Iwana 
Gregoiskiego naczelnika gminy w Jakubo­
wie, który tak długo zzstfpywać ją będz*e 
na jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
ona sama się w sądzie nie zgłosi lab nie 
zamianuje pełnomocnika.

Sąd powiatowy, Oddział VI.
Dolina, dnia 20 maja 1920. (5997)

której pobrano wyrobów tytoniowych w eza- 
sie od 1 sty znia 1919 do 31 grudnia 1919 
za kwotę 114.680 kor. 35 h

Oferty należy wnosić odpowiednio do 
postanowień prpepisów o obsadzenia tiafik 
na przepisanym druku urrędowym w koper­
tach zapieczętowanych najpóŻB i ej do godz 
12 w południe 8 lipca 1920 nr. ręce kiero­
wnika podpisanej władzy sprzedaży.

Inwalidom z ostatniej wojny jakoteż 
wdowom i sierotom po żołnierzach, którzy 
pnlegli lub zmarli na tej wojnie przysługuje 
pod pewnymi warnnkami bezwarunkowe 
pierwszeństwo przed wny tkimi innymi kom- 
petentami.

Wadymn wynoszące 900 Mk należy 
złożyć pued wniesieniem oferty w Urzędzie 
podatkowym w Jarosławia tylko w papie­
rach wartościowych Polskiej Pożyczki Pań­
stwowej.

Iuwalidsi z ostitniej wojny jakoteż 
wdowy i sieroty po żołnierzach którzy po­
legli lub zmarli w tej wojnie uwalnia się 
od składania wadyum. Bliższych informacyj 
zasignąć możua u podpisanej władzy sprze 
dąży alb({ w Nadzorze kontroli akarbowej w 
Leżajsku,

Dyrekcya okręgn skarbowego.
Jarosław, dnia 5 czerwca 1920.

L. 5846/20
Ob w i e s z  c i e n i e .

(5895 1— 3)

Dyrekcya okręgu skarbowego w Jaro­
sławia rozpisuje publiczną konkurencję ce­
lem obsadzenia połączonej z trafiką sklaio 
wą — składowni tytoniu w Zytom'u do

T. 250/19 (3). Zarządzenie umorzenia 
! papierów wartościowych, Na wniosek Pro- 
j  kuritoryi skarbu we Lwowie podejmuje się 
postępowanie celem umorzenia wymienionych 
niże~ papierów wartościowych, które wniosko­
dawcy miały aoginąć. Wzywa się posiada­
cza tych papierów, aby je w ciągu sześciu 
miesięcy od dnia ogłoszenia zarządzenia przed­
łożył temu sądowi; także inni interesowani 
mają zgłosić swoje zarzuty przeciw wniosko­
wi. W razie przeciwnym uznąłby sąd po 
upły wie tego terminn te papiery wartościowe 
za umorzone

Oznaezenie papierów wartościowych: 
Książeczka wkładkowa K • sklei Szesadnjei 
w Przemyślu Nr. 6774 na 821 kor. 37 hal. 
na rzecz gr. kat. cerkwi filialnej w Smolni 
cy ad Terło opiewając*.

Sąd okręgowy, Oddział V. 
Przemyśl, d 15 piżiziernika 1919. (3918)

T. 35/20 (2). Zarządzonie umorzenia 
papierów wartościowych. Ni wniosek Sta­
niała a Wcjtowisza w Przemyślu podej­
muje się postępowanie celem umorzenia 
wymienionego niżej papieru wartościowego, 
który wnioskodawcy miał .zaginąć, Wzywa 
się posiadacza tego papieru, aby je w eiągu 
45 dn; od dnia ogłoszenia zarządzenia prze­
dłożył temu sądowi; takie inni interesowani 
mają zgłosić swoje zarzuty przeciw wnie 
skowi. W razie przeciwnym uznałby sąd po 
upływie tego terminu ten papier wartościowy 
za umorzony.

Oznaczenie papierów wartościowych: 
Kupon za II, półr^cie 1919 nr 225 kor. od 4*/» 
prc. listu hipotennego Galicyjskiego Akcyj­
nego Banku hipotecznego we Lwowie S. D. 
Nr 2077 na 500 złr. t. j. 10.000 kor. opsu­
wającego, pfatnj 1 listopada 1919.

Sąd okręgowy, Oddział V, 
Przemyśl, dnia 23 marca 1920. (3923)

T. V. 83/19 (4j, Zarządzenie umo­
rzenia papierów wartościowych Na wniosek 
protokołowanej firmy Jabób Lichtbiau fa 
brnka mydła i. świec w Tarnowie po­
dejmuje się postępowanie celem umorzenia 
niżej wymieuionych papierów wartościowych, 
które wnioskodawcy miały zaginąć; wzywa się 
posiadacza tych papierów, aby je w eiągu 6 
■niesięe od dnia pierwszego ogłoszenia zarządzę - 
nia przedłożył temu sądowi; takie inni intere­
sowani mają zgłosić swoje zarzuty przeciw 
wnioskowi. W razie przeciwnym uznałby sąd 
na ponowny wniosek po npływie tego ter­
minu te papiery wartościowe za umorzone.

Oznaczenie papierów wartościowych: 
1. poświadczenie kolejowe na zaliczkę z data 
Tarnów dnia 14 stycznia 1919 r. Nr. 9652 
na kwotę 788 kor. opiewające, na podstawie 
którego to poświadczenia przesyłka została 
adresowaną do Podgórza-Fłiszowa; 2 po­
świadczenie kolejowe na atliezkę z daty Tar 
nów dnia 11 listopada 1918 r. Nr. 8929 
opiewające na kwoty 28 kor, na podataire 
którego przesyłka została adresowaną do Cie­
szyna

Sąd okręgowy, Oddział V.
Tarnów, dnia 28 sierpnia 1918. (4031)

T.IV. 156/19 (3), Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek Spółki 
oszczędności i nożyczek w Bzędzinie podejmuje 
się postępowanie celem umorzenia niżej wymie­
nionego papierń wartościowego, który wnio­
skodawcy miał zaginąć; wzywa się posiada­
cza tego papieru aby go w ciągu sześciu 
miesięcy ctf dnia ogłoszenia zarządzenia przed­
łożył temu sądowi, także inni interesowani 
mają zgłosić swoje zarzuty przeciw wniosko­
wi. W razi* przeciwnym uznałby sąd na 
ponowny wniosek po opływie tego terminn 
ten papier wartościowy za umorzony.

Oznaczenie papieru wartościowego: 
Książeczka wkładkowa Towarzystwa zali- 
czVo»eg" w Twaowśe Nr, 5211 na kwotę 
i2  00Q kor, opiewająca, a s* nazw;sko Spół­
ki oBłczęeności i pożyczek w Bzędzinie wy­
stawiona.

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Tarnów, dnia 15 lutego 1920, (4032)

T. 75/20 (4). Wdrożenie postępowania 
amortyzacyjnego. Na wniosek M rki Schulzo­
w i  w Samborze wdraża się postępowanie 
celem amortymyi nekrmr przez wniosko- 
aawezynię zagubionej książeczki wkładkowej 
Kosy oszczędności miasta Sambora Nr. 
50.158 na kwc.tę 8218 kor. 68 hal. opiewa- 
jącej na imię M rki Schulz wystawionej,

Posiadacza powyższe’ książeczki wkład­
kowej wzywa się przeto, aby zgłos i się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku, 
w przeciwnym bowiem razie po upij wie 
powyższego czasokresu za nieistniejące uzna­
ną zostanie.

Sąd okręgowy, Oddział V.
Sambor, 18 mzrea 1920. (4084 1—3)

T. VI. 44/20 (2). Zarządzenie umorze­
nia papierów wartościowych. Na wniosek 
Zofii Goosowej w Brzezower podejmuje 
się postępowanie celem umorzenia ni taj 
wymienionego papieru wartościowego, któ­
ry wnioskodawcy miał zaginąć; wzywa się 
posiadacza tego papieru, aby go w ciągu je­
dnego roku od dnia ogłoszenia zarządzenia 
przedłożył temu sądowi; także inni intere­
sowani mają zgłosić swoje zarzuty przeciw 
wnioskowi. W razie przeciwnym uznałby sąd 
na ponowny wniosek po upływie tego termi­
nu ten papier wartościowy za umorzony,

Owaezenie papieru wartościowego: 
Na okaziiislb opiewający kwit depozytowy 
Spółki kredytowej członków Towarzystwa 
wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie z dnia 
4 lutegj 1910 L. 4150 na policę tego To- 
rzyetwa L, 124=259 na 6000 kor.

Sąd okręgowy eywilny, Oddział VI.
Kraków, dnia 19 marca 1920 (4147)

Edykta
w sprawach uznania za zmarłego.

F. V, 6/20 (8). Zarządzenie postępowa­
nia celem uznania za zmarłego. Jan Fryga 
urodzony 13 stycinia 1884 rolnik ze Szarego 
Z Uraża powoDny w czasie ogólnej mobili­
zacji do woj‘ ka anstryackiego, opuśeił od r. 
1914 swoje miejsce zamieszkania i jako żoł­
nierz brał udział r«  wojnie światowej. Od 
roku 1914 nie daje o sobie żadnego znaku 
życia, eo stwierdza świadectwo zwierzchno­
ści gminnej w Zbarażu z dnia 8 stycznia 
1920, Ponadto zaprzysiężonymi zeznaniami 
świadka Piotra Oóruika stwierdzonea zoetaio, 
iż w bitwie 'pod Kimpolnngiem Jan Fryga 
został rmny i pozostał na poln bitwy po co­
fnięciu się armii aastryaekiej.

Gdy zatem przyjąć należy, ia zaistnieją 
ustawowe wymogi uznania go za zmarłego, 
prztio zarządza się na prośbę jego żony 
Franciszki Frygi postępowanie, celem uznania 
za zmarłego, Wydaje się przeto ogólne we­
zwanie, aby udzielono sądowi lub kuratoro­
wi pann dr. Feilesowi, adwokatowi w Tar­
nopolu, którego ustanawia się obrońcą węzła 
małżeńskiego, wiadomości o powyżej wymie­
nionym.

Jana Frygę, na wypadek gdyby 
żył, wzywa się, aby stawu się przed niżej 
podpisanym sądem lab w inny sposób dał 
znać o sobie, Sąd tut. na ponowną prośbę 
po dniu 1 listopada 1920 roku rozstrzygiie o 
uznaniu zt zmarłego i o uznania małżeń­
stwa za rozwiązane.

Sąd okręgowy, Oddział V,
Tarnopol, 27 marca 1920. (5083 2 —8)

T. 54/20 (3). Zarządzenie postępowania 
celem uznaniu u  zmarłego. Micha/ Fartuch



cyn Jan* i Maryi, urodzony w Sarnach 13 
września i87», żołnierz 89 f . p., w czerwcu 
1916 p?d Ołyką w bitwie zosUł ciężko ran­
ny i odtąd ślad o nim zaginął.

Gdy zatem przyjąć należy, ze zaistnieją 
warunki nstawoi ago stwierdzenia śmierci w 
myśl § 24 i 277 ust eyw i ustawy z 16 
lutego 1883 Ds p. p, Nr. 20, przeto wdraża 
się na wniosek żony Maryi Fartuch postę 
powanic, celem uznania wymienionej osoby 
v« zmarłą i uznania małżeństwa tegoż 3 a war 
tego z Mar?* z Paciecintów Fartuch dnia 
18 lipta 1905 w Sarnach za rozwiązane, a 
zarazem ogłasza się Wezwanie, aby udzielo­
no wiadomości o zaginionym sądowi Inb p. 
ur. Msrguiiesowi, adwokatowi w tTzemrślu, 
którego zarazem ustanawia się kuratorem i 
obrońcą węzła maltańskiego.

Michała FsitncLa wzjwa się, aby przed 
niżaj wymienionym sądem się stawił, lub 
w inny sposób uwiadomił o swem życiu, Fo 
beztkutecznym upływie sześciomiesięcznego 
czasokresu od ogłoozen.a edyk u w „Gazeeie 
Lwowskiej* sąd na ponowną prośbę orzeknie 
ostatecznie o wniosku,

Sąd okręgowy, Oddział V,

Przemyśl, 12 kwietnia 1920, (5374 2—3)

I . 88 20 ( 8). Zarządzenie postępowania 
celem uznania za zmtrłego, Filip Tatarski 
uroazony dnia 26 Lstop^da 1876 w Dobro 
wianach, rei, gr. kat., syn Nykoły i Anny, 
powołany z początkiem sierp.i* 1914 do 
słjżbr wojskowej przy 83 p. obrony kraj, 
popadł przy wż yciu Przemyśla przez Biss/au 
w niewól;, pociem wedle zeznań świadka 
Oleasy Karmami przydzielony na roboty do 
miasta Walk, LifUndzkiej gubernii zmarł 
tamte ,» początkacti 1917 r  ku w szpitalu, 
a Karmin widiiał go leżącego w trumnie.

Gdy zatem przyjąć należy, że zachodu 
natawowe domniemanie z § 24 L. 2, przeto 
urządza się na prośbę Parani Tatarskiej 
żony Filipa postępowanie, celem uznana F i­
lipa Tatarskiego za zmarłego. Wydaje się 
przeto ogólne wezwanie, ażeby udtieiono 
sądowi wiadomości o powyż wymienionym.

Filipa Tatarskiego wzywa się, aby przed 
niżej wymienionym sądem stawił się lub w 
nny spobób uwiadomił o swem życiu. Sąd 

tutejszy na ponowną prośbę po dniu 1 gru 
u kil 1929 toku rozstrzygnie o uznaniu z* 
zmarłogo.

' Sąd okręgowy, Oddział IV.
Stryj 7 maja 1920 (5038)

T. 9/20 (3,. Wdrożenie postępu wania 
celom uznania za zmarłego. K erzło Smyk 
syn Stefana i Natalii, urodzony w Kulikowie 
puwiac Badtieehów, powołany z wybuchem 
w jny światowej do służby wojskowej i do­
tąd nie wrócił, a zaprzysiężeni świadkowie 
Stefan Smyk i Atanazy Smyk zeznali, żedzia 
już nie żyjąca Tacka Gtudiar opowiadała im, 
ze Kieryło Smyk został w bitwie pod Ja&o- 
wum w jesieni 1914 raniony i przewieziony 
do szpitala do L*o«a ,  że widii zła Smyka 
we Lwowie w azpitalu, a gdy go w kilka 
dni pćżatej odwiedziła, już go w szpitalu nie 
oyło.

Gdy zatem można przyjąć, że zaistnieje 
ustawowe domniemanie z £ 24 L 2 ust. 
cyw. i § 1 i 2 ustawy 1 31 marca 1918 u ., 
p. jf. Nr. I 28, przeto zarządza się na wnio­
sek jego żony Julii Smyk p o s t ę p o w a l i c e ­
lem uznania Kietjły Smyka i ł  zmarłego, 
zag uion g ., a maiZcnatwa jego z Julią Smyk 
zawarttgo za rozwiązane. Wyaaje uię przeto 
ogólne wezwanie, aby udzielono sądowi lub 
kuratorowi p. di, Mittelmaanowi, adwoketo- 
wi w Złoczowie^ ‘ tor g<? się zarazem usta­
nawia obrońcą węzła małżeńskiego wiadomo 
ści o po wyż wymienionym,

Gdyby Kieryło Smyk mimo to W ,  
wzywa się go, at>y stawu się przed podpi­
sanym sądes1 lub w inny sposob dał zaat- 
0 sobie. Sąd tutejszy na ponowną prośbę po 
dniu 15 listopada 1**0 rozstrzygnie o uzna­
niu .a  zmarłego, «

Sąd okręgory, Oddział IV.
Złoczów, 12 marca 1920. (4543)

T. 114 20 (3). Zarządzenie postępowania 
celem uznania za zmarłego. Michał Unga- 
ri n syn Janka, urodzony 9 mat ca 1890 w 
Seraiinc&eti fifwiat liomuenka, a ożeniony 
17 lutego 19.14 z Pirtśką z Atamaniukow, 
odai-.dł pierwszej mobiiiz -cyi w sierpniu 1914 
z 3u batalionem ctrzeleow na wojnę, pisał 
tonie jedną kartkę *.e Stanisławowa w sierp­
niu. 1914, pociem po nim wszelki słuch ua- 
ginąl, dwtyeliCMs do gminy nie powrócił, a 
wszelkie wywiady żmy u nłmiz wojskowych 
pozostały bezsfutku, Wedle zaprzysiężonych 
zesu.ń zony zngiiiione^o Parask; z AUrna- 
amków UngarisM dochodził) ją teko sł chy, 
że mąż jej miał j >sc na wojnie pod Prze­
myślem.

Gdy z— m przyjąć należy, że zaistnieją 
warunki ustzwowego domniemania śmierci w

myśl § 24 L 3 ust. cyw. i § 1 ustawy z d, 
31 marca 1918 Dz, p, p. Nr. 128 i rozporzą­
dzenia ministra sprawiedliwości z d. 8 kwie­
tnia 1918 Dz. p. p. Nr, 134, przeto wdraża 
się na prośLs Paraśki z Atamaniuków Uu> 
gńrian, iowy Michała z Serafiniec postępował 
nie celem uznania wymierionfj osoby za 
zmarłą, s zarazem ogłasza się wewanie aby 
udzielono wiadomości o zaginionym sądowi 
lub p. dr. AUerhandowi, adwokatowi w Ko­
łomyi.

Michała Ungariana syna Janka wzywa 
się, aby stawił się przed niżej wymienionym 
sąd im, lub w inny sposób uwiadomił o awem 
życiu. Po 6 miesiącaah od dnia ogłoszenia 
tego edyktu w urzędowej „Gazecie Lwow­
skiej*, sąd ru ponowny wniosek orzeknie 
ostatecznie o uznaniu za zmarłego,

Sąd okręgowy, Oddalał IV, 
Kołomyja, 7 maja 1920, (5154)

T. 288/19 (3), Zarządzenie postępowa­
niu celem nznsnia za zmarłego. Ludwik Funr 
mtnn, stolarz w Gródku Jagieł., urodzony 
dnia 22 sierpnia 1885, mąż Magdaleny z Ha- 
ratymów, dostał się wedle zapodań żony jako 
żołnierz 19 p. strzelców do niewoli rossyj- 
skioj, a od 25 gruania 1916 nie daje zna-u 
życia o sobie, zaś wedle zawiadomienia pi­
semnego jeńca Pawła Gurbisza miał umrzeć 
na suchoty 18 lutego 1917 w azpitalu w Zy- 
tomienu.

Gdy zatem przyjąć należy, że zajdą wa­
runki ustawowego domniemania śm<erc; w 
myśl § 24 u. c. i nstawy z 31 marca lsTlŚ, 
przeto na wniosek p, Magdaleny Fubrmann 
samieszknłej na Lewandówca ul. Konopni­
ckiej 20 zarządza się postępowanie, celem 
uznania za zmarłego. Wydaje się prieto o 
gólne wezwanie, ażeby udzielono wiadomości 
o zaginionym sądowi, albo p, ad w. dr. Mie­
czysławowi Paszkowskiemu, którego ustana­
wia cię obrońcą węzła małżeńskiego — wia­
domości o powyż wymienionym,

Ludwika Fntnmanaa wzywa eię, aby 
przed niżej wymienionym sądem 1 ai ił się, 
lub w inny sposób uwiadomił o swem życiu. 
Sąd tut. na ponowną prośbę po dniu 1 listo­
pada 1920 orzeknie o uznaniu za zmarłego 
rozwiązaniu małżeństwa.

Sąd okręgowy cywilny, Oddz»ał V li, 
L iów , 8 sierpnia 1919. (5164)

T. 46 20 (8 ). Wdrożenie postępowania 
celem uznafcffr za zmarłego. Teodor D.łynny 
rolnik z Zwiniacza, żołnierz austr. 20 p. obr, 
kraj., w jesieii 1914 w walce pod Iwangro- 
dem etracił ,xękę, gdzie wzięty do jskieguś 
szpitala, miał umrzeć Od teg) czasu niema 
o zaginionym żadnych wiadomości,

Gdy wobec tego przyjąć należy, że za­
chodzi ustawowe domniemanie śmierci 
* m y ś i § 1 ustawy z 31 marca 1918 Dz. p. 
p. Nr. 128, przet< zarządza się na wniosę* 
Fesk. z Jakimiszynów Dołynnej wdowy po 
Teodorze postępowanie, eolem UŁńam.is wy- 
m enionej osmby *» zmarłą, W-daje się 
przeto ogólne wezwanie, ażeby adsieloa* 
wiadomości ou g in  onym sądowi albo p. dr. 
Leonowi Bleichero"i, adwokatom w Gi nko- 
wie, którego nitanawia się kuratorem.

Teodora Dołynnegc ze Zwiniacu. Wzy- 
ws się ewent., aby n _W!> »iy przed podpisa­
nym sądem lub w innr aposób dał mać o 
sobie. Po dniu 1 października 1920 sąd na 
ponowną prośbę orzeknie ostatecznie o uzna­
niu za zmarłego.

Sąd -kręgowy, Odaział IV. 
Gzortków, 16 marca 1929. (4622 1—3)

T. V. 53,20 (3). 'Wdrożenie postępo­
wania celem uznania za zmarłego. Teodor 
Soja urodzo&y 22 czerwca 1888 rolnik zKo- 
ii r powia* Zbaraż, powołtny w ćm ie  ogól­
nej mobiliiasyi do wojska auźtryackiego opu­
ścił ou roku 1914 swoje miejsce zamieszka­
nia i jako żołnierz br*ł ud.iał w wojnie 
światowej Od roku 1914 nie daje o sobie 
żadnego znaku życia, co stwierdza świadectwo 
gminy Koziary > dnia 8 lutego 1920.

Gdy zatem można przyjąć,: że zacho­
dzą wymogi uznania go za zmarłego, przeto 
wdraża się na prośbę żony jego Maryi Soia 
postępowanie, celem uznaA.a go za zmarłe­
go. W ydaje się priet* ogólne wezwanie, aby 
udzielono sądowi lub kuratorowi panu dr, 
Menkribowi, adwokatowi w Tarnopolu, któ­
rego ustanawia się rarazem obrońcą węzła 
małżeńskiego, wiadomości o powyżej wymie­
nionym.

Teodora Soję, na wypadek gdyby 
żyt, wzjwz się, aby przed mt. j wymienio­
nym sądem się stawił lub w inny sposób 
uwiadomił o życiu, Sąd tut, na ponowną 
prośbę po dniu 1 paids er. 1910 rozstrzy 
gnie o uznaniu za zmarłego i o uuania mał­
żeństwa za rozwiąz»ne.j

Sąd okręgowy, Oddział V,
Tarnopol, 8 kwietnia 1920, (5226 1—3)

T, IV. 26/18 (3), Zarządzenie postępo­
wania ceiem udowodnienia śmierci. Na pod­
stawie poświadczenia zwiertehności gminnej 
w Baeławiesch z 16 października 1918, oriz 
zaprzysiężonych zeznań świadków Antoniego 
G^ybosia, Jan* Makowea, Wojciecha Firszta 
i Katarzyny Sł ta, przyjąć naleiy zi udowo­
dnione. że Mąryanna F raztowna z Baeławic 
córka Michała i Jadwigi, urodzona 10 lutego 
1867 umysłowo i fizycznie niedołężna, wyda­
liła się ze wsi przed około 16 laty i nie 
wróciła więcej, a wszelki i*ac> o niej odtąd 
zsginął.

Gdy wobec powyższego jest prawdopo- 
dobnem, że osoba wymieniona poni-sła 
śmierć, prieto wdraża się na prośbę W oj­
ciecha Fiiszta postępowanie, celem udowo­
dnienia jej śmierci, a zarazem ogłasza się we­
zwanie, ażeby do dnie 1 liJtopsda 1920 albo 
sądowi albo p, dr. Lipińskiemu, adwo­
katowi w Jaśle, któ egc ustanawia się zara­
zem kuratorem, udzielono wiadomości o zagi­
nionym, Po upływie powyższego terminu i 
po przeprowadzeniu downdów sąd orzeknie 
ostatecznie o wniosku.

Sąd okręgowy, Oddział IV,
Jasło, 15 kwietnia 1920, (4816 1—3)

T. 64/20 (3). Andrzej łieroiak rolnik 
z Graoówki, bi a! udział w wojnie światowej 
jako żołnierz 18 p. p Od końca 1915 roku 
wszelki ślad za nim z»g;nąt,

Sąd okręgowy w Sanoku wzywa ka­
żdego ktoby o życiu Andrzeja Pierciaka 
miał jakąkolwiek wiadomość, aby dał o tern 
znać sądowi lub kuratorowi' nieobecnego ur. 
Slączee, adwokatowi w Sanoku, w przeciągu 
6 miesięcy od dnia ogłoszenia tego wezwa­
nia, t. j. najpóźniej dc d. 1 lutego 1921, 
Jeżeli w tym czasie sąd nie otrzyma żadnej 
wiadomości o życiu Andrzeja Pierożaka uzna 
go na ponowny wniosek Maryi Pietiżako- 
wej za zmarłego, a jego małżeństwo zMaryą 
za rozwiązane,

Kuratorem nieobecnego i obrońcą wę­
zła m»tżeńskiegc mianuje się adw. dr. Woj­
ciecha SlącLkę w Sanoku.

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Sanok, 17 maja 1920, (6003)

T 68/20(3), Waay? Bymiek syn Pawła 
i d£wy z Ustyauowej pełnił służbę wojskową 
w czasie wojny światowej. Marzan Lelo*ski

a* go w jeBieni 1914 roku w bitwie w 
okolicy Kraśnika, cdfego czasu wszelki ślad 
za nim zaginął.

Sąd okręgowy w Sanoku wzywa ka­
żdego, ktoby o życiu Wasyla By mi ale 
miat jakąkolwiek wi&dcmość, aby dał o tern 
znać sądowi lub kuratorom nieobecnego 
adwokatowi d-. S ąezce w Sanoku w prz wciągu 
sześciu miesięcy od dnia ogłoszenia tego we­
zwania, t. j. najpóżaiej do dnia 1 lutego 
1921. Joże-i w tym czasie sąd nie otr-yma 
żadnej wiadomości o żyeiu jego, uzna go na 
ponowny wniosek Zofii Bymiakowej za zmar­
łego a jego małżeństwo z Zofią za rozwią­
zane.

Kuratorem nieobecnego i obroń *ą 
węiła małżeńskiego mianuje się adw. dr, 
Wojciecha Slączkę w Sanoku.

Sąc okręgowy, Oddział IV.
^anok, 30 maja 1920. (6007)

T. 87/)9  (3), Zarządzenie postępowania 
celem udowodnienia śmierci, Hi .hory Hryń 
Kulpa syn liryhor^gc, urodzony dnia 1 pai- 
di isrnika 189tf w Podberetu w powiecie ac - 
lińskim, rei. gr. kat,, uszedł na w.osnę 1915 
wraz z ustępując mu wojskiem i-esyjskiem i 
wedle zezmń świadków Nyk ły H * wryły dzy 
na, S,~miona Baka 1 Ołeksj, Myuietyna, prze­
bywał w Bossyi i w mieście Zaporoże Ki - 
minskoje, gdzie na wiosnę 1918 zachorował 
i zmarł w marcu 1918 w tamtejszym szpitalu.

Gdy wobec powyższego jest prawda po- 
dobnem, że Hrvhory Kulpa poniósł śmierć, 
przeto na prośbę domniemanych ego spad­
kobierców, a to Ofeay Ko.pan i tow., zarzą­
dza się postępewanie, celem udowodnienia 
zaszłej śmierci zaginionego. Wydaje się prze­
to ogólne wezwanie, ażeby uwiadomiono sąd 
aż do dnia 1 września 1920 o zaginionym,

Po upryrie powyższego ".zasekresu i po 
podjęciu dowodów będzie rozstrzygnięte o 
dowodzie zaszłej śmierci.

Sąd okręgowy, Odda, IV.
Stryj, 22 kwietnia 1920. (5090)

T. IV, 40/18 (4). Zarządzenie postę­
powania celem udowodnienia śmierci, Na 
podstawie poświadczenia nadtoru policyi nrc;- 
Bkiej w Gu.iie&ch z 14 maja 1919, oraz za- 
przyai tzuLieh zeznań świadków Marcelego 
Adamszitgo, Jana Nowaka i Stanisława Ce­
buli, prrz/jąc ua) z /, za uJowudnione, że 
Anna Burkotcwa uradzam w Go-i.cach d. 1 
ezerwoa 1894 córka Józefa i Ma.ranny wy-

em'gro*/aia prz a około 40 Jaty ds Ameryki 
i od tego c i i  su nie dała o sobie żadaej wia­
domości i. wsielki ciuch o niej zaginął.

Gdy wobec i go jest »rawdopoucbme, 
że osoba wymieniona v niosła śmierć, prieto 
na próśb - Marcelego Adameiiego narządza 
się postępowanie, celem uduwoduienla jej 
śmierci, » zirazem ogłaiit się wezwanie, łby 
do dnia 1 listopada 1920 albo sądowi albo 
p. dr. 1 ’ pińskiexu, adwokatowi w Jaśle, któ­
rego ustanawia się kuratorem, ndiieloLo 
w adomości o zaginionej.

Po upływie powyższego ezasokresu i po 
przeprowadzeniu dowodów sąd orzeknie osta­
tecznie o wniosku.

Sad okręgowy Oddział IV 
Jasło, 9 kwietna 1920. (4904 1—?)

T, 47/2013). P«wał Bąkowski syn Jana 
i Zofii ur. Kraweć a mąż Juity&y 1 Beców, 
urodzony 9 sierpnia 1888 w Ottyniowicach, 
rei. rzym. kat., rolnik, wzięty w sierpniu 
1914 przez wojsko anitryackie na podwodę 
w r  ernnkn do Żydsciowa, zaginął bez śladu 
iwsielkie poszukiwania żony zanim nie od­
niosły żadnego rezultatu.

Wobec tego na prośbę jego ło iy  wdra­
ża się pottępowanie celem uznania go za 
zmarłego, a małżeństwa zawartego przezeń 
dnia 31 października 1911 za rozwiązane. 
Wydaje się przeto ogólne wezwanie, aby 
najpóźniej do 6 miesięcy od dnia ogłoszenia 
ninifljszego edyHn w Gazecie urzędowe:, t. j. 
do duia 1 paźdueri :ka 1930 udzielono sądowi 
lub p. adw dr. Grossmanowi w Brzeianach, 
którego ustanawia się obrońcą węzła małżeń­
skiego — wiachmoś /• o zaginionym, którego 
równo ześnie wrywa się, aby w u o wyż za­
kreślanym czasokres:e zgłosił się w sądzie 
lub w inw.y sposób dał znać o sobie.

Po bezskutecznym upływie tego czaso­
kresu sąd k*> ponowny wniosek orzeknie 
ostatecznie o uznaniu za zmarłego i rozwią­
zaniu małżeństwa.

Sąd okręgowy, Oddziai IV. 
Pfieżsmy, 18 mer ca 1929, (5433)

T. 243/19 (3). Wdrożenie postępowa­
nia celem udowodnienia śmierci Petra Pisar­
skiego. Fetro Pisarski syn Fedora urodzony 
w rouu 1887 i uim 3zzkały w Pałahictzch, 
powołanj jako Żołnierz ogólną »obilizbnyą 
do wojska auetr. armii, odszedł na front 1 
od tego czzsu nie ma o nim ladnyeh riado- 
meś ;i. t’ wir dek OLksa Sruciulr zeznał, te 
widział Pctra Pisitskiego sabhym, a nastę­
pnie koło wsi Borodyłowa po?. Złoczów 
pochowano go, Działc się to z końcem sier­
pnia 1915.

Gdy wobec powyższego jest prawdopo­
dobnym, że Fe«ro Pisarski poniósł śmierć, 
przeto na prośbę Ołeny Pisarskiej żony Pe- 
tra w Psłahiczach zarządza się postępow-nie, 
celem udowodnienia zt-zł jj śmierci zaj^nio- 
11 go, WyJ-je się przeto cgćlue wezwanie, 
ażeby uwiadomiono sąd albo Aleksandra Wt>- 
roszezuka w Pałabiczac. , któiego nrtaaawi* 
sią kuratorem aż do dn.« 20 września 1920 
o zaginionym Piouze Piearskiiu Po upływie 
powyż izeg czaaokresu !>ąi rozstrzygnie o 
dowodzie zaszłej śmierci,

bąd okręgowy. Oddział IV, 
Stanisławów, 17 kwietnia 1930, (5416)

T. V, 21,20 (1). Wdrożenie postępo- 
wanu celem uzaauia za rmaiisgo, Wcjuech 
Woś urodzony w Woli raniżowiki.j dnia 21 
kwietnia 1877 syn Błażeja i Zofii Wosiów, 
m^ż Zofii z Dulów W siow ej, w e tle ze mań 
świadka Jana Dula i p ś v,»d, tCi a i^zęau 
gminny ,  w Woń ranitowskej dn,a 18 sty­
cznia 192J, wydahł się ^ri.ea 11 izty ig a r -  
r j  Wola ramżowska Jo Am e.yń i od tego 
czasu nie daie ztaku tycia o sobie.

Guy zatem można przyjąć, ze zaistnieją 
warniki ustawowego domniemania śmierci 
w myśl § 24 ust. cyw., przeto aa prośbę Jana 
Duia, pełnomocnika Zofii Wosiow j zarządza 
się postępowanie, celem imani", wymienionej 
osoby za zmarJą, a ;araie« og/sizt stę we­
zwanie, ażeby udzteloa» wicdoioości o zagi- 
nidnym sądów, albo p, dr. Krzyściakowi, 
adwokatowi w Bzeszow.e. którego ustanawia 
się kuratorem.

Wojciecna Wosia wnywaśig, aby stawił 
Bię przed piidpisatym sądem lub w inny 
sposób dał znać o sobie Po dom 19 marce 
1921 sąd na ponowny wniosek orzeknie 
ostatecznie o uznaniu za zmarłego.

Sąd okręgowy, Ośfeial V,
Bzeiióu. 19 ktego 1920, (5916)

T, V, 44/20, Z1: rządzenie postępowania 
celem uznania za zmarłego. Aatoni Kuzah 
uradzony 23 iists,p.'dŁ 1884. Bulifljjk se Zba­
raża, po*or ay w ctasie ogołŁej mobilizacji 
do wojska austrj 0 ojiusc ł od rónu 1914 
aw je mie.s e zamieszkaniu i jako żołnierz 
brtł uiz.ał w wojnie‘ światowej. Od rpku 
1914 nie daje o aobie żadnego znaku życia,
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eo stwierdta iwierzchaość gminy Zbaraż j  
s daty 10 luiege 1920,

Gdy latem przyjąć n&leiy ie zachodzą 
wymogi wymogi uznani» go za zmarłego, 
pneto wdraia się na prośbę jego żony 
Pauliny Kozak postępowanie, celem u 
znania za zinaifego. Wydaje się przeto ogól­
ne wezwanie, aby udzielono sądowi lub 
kuratorowi p, dr. Parnaiowi. adwokatowi 
w Tarnopolu, wiadomości o powyt wymie­
nionym.

Antoniego Kozaka, na wypadek gdyby żył 
wzywa się, aby przed niiej wymienionym

sądem stawił się lub w iuny sposób uwia­
domił o swem. życiu. Sąd tutejsiy na pono­
wną prośbg po dniu 1 psździer, 1920 roz­
strzygnie o uznrniu za zmarłego i o uzna­
niu małżeństwa za rozwiązane,

Sąd okręgowy. Oddział V,
Tarnopol, 12 s area 1920. 15278 1—8)

T. V. 78/19 (3). Wdrożenie postępowa 
■ia eelero uznania za zmarłego. Klemens Di- 
dur ur. 27 lipca 1888, rolnik w Drsgsnówce 
pow, Tarnopol, powółaty w cztsie ogólnej

isobiliiaeyl do*o ' ska austriackiego, omścił 
od r, 1914 swój e miejsce zamieszkania i jako 
kołnierz brat uduał na ^o nie światowej OJ 
roku '1914 n e daje o sobie i  dnego znaku 
ty ia, "o stwierdza świadectwo urzędu gmin 
nogo w Drzganówce z dnia 4 listopada 1919,

Gdy zatem uoina przyjąć, ie zachodzi 
ustawowe domniemanie z § 24 u. c,, przeto 
zarządza aię na wniosek żony jego Franci- 
siki Didur postępowanie, celem uznania z* 
rmarłego Wydaje się  przeto ogólwe wezwa­
nie, aby udzielono sądowi lub kuratorowi a 
dr, Patatoffowi, adwokatowi w Tarnopolu,

którego ustanawia się zarazem obrońeą węzłr. 
małżeńskiego, wiadomości o powyiej wy­
mienionym.

Klemeasa Didura, na wypadek gdyby 
żył wzywa się, aby stawił się przed jod- 
•jiaanym sądem, lub w inny sposób dał zcac 
sobie, Sąd tutejszy na ponowny prośbę po 
dniu 15 grudnia 1920 rozstrzygnie p uzna­
niu za zmarłego i o uznaniu małżeństwa za 
rozwiązane.

Sąd okręgowy, Oddział V.
Tarnopol, 27 listopada 1919 (6017 1—S

i

dhufuM a>4£»X -*■ i-ML-ji triSuwii-s

SUKNA w wielkim wyborze
na ubrania męskie, ko- 
styumydamskie, zarzmki 
i płaszcze damskie, i dzie­
cinne oraz po d s z ew k i

M T  f a b r y c z n y  s k ł a d  s u k n a

R A L s E I  &  G R O C H O L S K I
L W Ó W , Ulica. RUTOWSKIEGO

-----------=  n a p r z e c i - w  I C a t e c i r y  —
L i c z b a  7

W  1
węgierskie i anstryacn.e

I HL&8Z Y1M x u P IS A Ń  I a
S e n  ie ic ia .w  w a u l d ,  i o p i o - w a m a  1 t, p .  

| naprawia i przerabia szybao i dokładnie, drobne nu 
I  prawii uskutecznia natychmiast na miejscu. kapuje 
I  i  sprtedąje używane maszyny. — Pierwsze specyalne 
I  warstaty, Lwów, Lindego a, (obok kina Kopernik). 
I  1489 L< J A W O R S K I .  30 -6 0

Centralne B a n o  Kom isowo - Spedycyjne
A D O L F A  K R E B S A

L w ó w , u l. K o łłą ta ja  I. 3
u sK u im n m  w s i t i m o  i o t o j n  spedycje, cciem a, reekspedycye, dow oly  

4 » o i  przbsyłeg wagonuwycn i iim saynciycn. 4 - r o
Regularny ruch wagono w zbiorowych pod konwojem

O g ł o s z e n i e .
Dowództwo wojsk automobilowych Okręgu General­

nego Lwów, W my Si rozp. jtt. 8. WojBk. Lep. li, fcetuya 
WojBk bamochodowych ęMr. b078/il. z dnia 3 l maja I9ż0j 
należy zgłaszać wszystkie juz rejestrowane w Dowództwie 
WojBk bamochodowych U. Cr. JL,wow, Bamochody prywata^, 
udające się na czasowy pobyt na teryioryuui innych Okrę­
gów Generalnych w celu otrzymania przepustki w Dow, 
Wojsk bamochodowych Okr. Gen. Lwów ul. Wałowa L. 16, 

Samochody, które wyjadą bez przepustki będą w da­
nym Okręgu Gen. przez Policyę samochodową aresztowane,

Szef Sztabu 
T h u l l ie  m. p- ppułk.

ł u e r e ż k i !
w z o r u  w  R i c t i e i

Ctirześc. iaWau nattow

h a fty  r ą c z n e  I m a s z y n o *  
w e , p l is o w a n ie , o b c ią g a ­
n ie  g u z ik ó w , o a b tja n ie  

R i c n e i ł e u  i in n y c h  p r z y jm u je
A k a i le m le k a  itii. 

1. p ię t r o .

Za złoto, brylanty, srebro,
z e b y  s z t u c z n e  p ła c ą  n a j w y ż s z e  c e n y

Aleksander Griinberg
L w ó w , ul. G r ó d e c k a  I. S . t lió

Konkurs,
Starostwo w Starym Samborze przyjmie począwszy 

od 1 lipca b. r. dwie siły manipulacyjne męskie. Wymaga­
na znajomość pisania na maszynie i pewna rutyna w wa- 
nipulaeyi.

Podania z dokumentami wnosić należy po dzień 1 
lipca b. r.

Kierownik Starostwa:
6041 1—3 Ć w ie r z e w ic z  mp.

F O  N A J N IŻ S Z Y C H  C E N A C H  P O L E C A  -  - 

H a n d e l  H e n b a t y  ' i  K a w y

J S d m u n d a  R i e d l a
W E  L W O W I E ,  U L . R U T O W S K IE G O  L . 3 .

F a r b y  drukarskie i m a s ę  do wałków
ja k  r ó w n ie ż  w ie lk i  w y b ó r  p a p ie r u  p o le c a

.G t R A i F J L O F ja L 1
L w ó w ,  u l .  K o ł ł ą t a j a  L .  2 .

I -  p o  c e n a c h  h u r t o w n y c h  poleca

Kosy, papsi „piiot“  Batorego 1. 4.

C * J : v  ■ *  v  a  ■ *  ' ' j      J  5
L o k u in o b i l e ,  T o k a r n ie  po)eca 
„ P I L O T "  L w ó w , B a t o r e g o  4 .

do aparatów do 
konserwowania -

poleca

Antoni Halski S o b le s K ie g o  3 .

Konkurs.

W prywatneti gimnazjum im. Z. Krasińskie­
go w Dolinie z prawem puklicnności, są wolne 
posady: kierownika, historyka, filologa i pnyro- 
dn.ka, na rok szkolny 2920/21.

Refiektanci zechcą wnieść oferty do Zarządu 
Towarzystwa gimnaz. w Dolinie.

Z a r z ą d .

2883 L E K A R Z  -  D E N T Y S T A  6 -6 2

T in .  J a k ó b  O w i ń s k i
Pracownia den ty styczno ■ techniczna ul. Halicka I . 21-

PŁUGIpaiowe * mot®r°we3 ajot°!'L«

Z A K Ł A D  D E N T Y S T Y C Z N O ■ T E C H N IC Z N Y

LEOPOLDA H1SSA
g m  L W Ó W ,  U L . L E G IO N Ó W  L. 6 3 .

PŁYTY Gramofonowe
tanio do nabyciu, deia jn czm e po 20 M k,, linrtownle 
opust, stare płyty przyjm uje się w składzie row erow  
K A T Z ,  L a r ó w ,  u l .  P a ń s k a  8 .

Dom meblowy S T E I L  i  S p ó ł k a
L W Ó W ,  K A Z I M I E R Z O W S K A  2 8

p oleca  kom pletne urządzenia pokoi syp ia ln ych , jada lnych , 
salonów, kuchni i  biur. L ożka żelazne, m eble g ięte i tupi- 

4716 Cerowane po cenach fiajtańszyeh, 4  10

dłachow ą najlepszą
ąagDHt»vvu i c/i^Sciuwu 

oraz inne ma ter jaty budowlane dostarczają 
B m a c i a  M u n d  u l .  b y k s t u s k a .

C U K R Y  I C Z E K O L A D Y
najtaniej w lw ow sk ich  domach cukrow ych

a .  B .  E A U C M  we Lwowie
G łó w n y  s k ł . d  p r z y  u l. L e g io n ó w  3 3  
Filie 1 Aaadeinicka Żtt, H ohcka » , Leona 
Sapiehy 17 1 Gródecka 70. KuK ZALOZ. 1900

L  4 2 3 ,

Komunikat.
Dyrekcya i^ństwowego giai*Łzyum w Ka­

mionce t S t r e n n ło w e j w.yha «. ńdsma Miiołaj vfj- 
cia, u. zastęjcę n.uczycie s gimnaz-m, aby w ter­
minie uo -.ouca u. c . k. r podał adres tsweg.; pibyłu, 

K am ionka Strum iłowa, dnia 16 czerw ca 1920.

w ujskow e, urzędnicze 
atuuenckie i cywilne

wykonuje starannie zaszczytnie znana

Pracownia JAi\A W1TTMANNA
w e  L w o w ie ,  u i. T r y b u n a ls k a  I. 1.

a k cy jn y  nuiih  tfip o te czo r
F IL J E : 

w  K r a k o w ie ,  
w  C z e r n lo w c a c h ,  
w  T a r n o p o lu ,

we Lwowie.
[E K S P O Z Y T U R Y :

w  S t a n i s ła w o w ie ,  
w .P o d w o ło c z y s k a c h ,]  
w  N o w o s ie l lc y .

x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x xx  xx
A  
X  
X  
X  
X  
X  
X  
X  
X  
X  
X  X 
X  
X  
X  
X  
X  
X

x x x x x x x x x x x x x x x *x x x x > ^ ^

X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X

Kapitał akcyjny 30,000.000 kor. Rezerwy 21,629 .10 0  kor.
K M T O B  W Y M I M Y  p r z y jm u je  z g ło s z e n ia  n a  

5  p r c .  j P o l s i s ą ,  F o ż j r c z i s ę  P a ń s t w o w ą
na oryginalnych warunkach 

kupuje i  sprzedaje wszelkie papiery wartościowe i monety po najdokładniejszym 
kursie dziennym, nie licząe prowizyi

Zlecenia giełdowe
uskutecznia się pod, najprzystępniejszymi warunkami i udziela wszelkich in- 
formacyj co do pewnej i korzystnej lokacyi kapitałów. Kupony i wylosowane 
papiery wartościowe wypłaca się bez potrącenia prowizyj. U b e z p ie c z e n ie  

losów przed stratą z powodu wylosowania.
Oddział Depozytowy

przyjmuje wkładki nz książeczki na rachunek bieżący i książeczki oszczędno­
ściowe począwszy od Mp, 3u0. Kwoty do Mp. 2000 wypłaca bez wypowiedzenia.

Schowki Depozytowe
wynajm uje za opłatą roczną. ^

Przedruku nie płaeimy.

Fotografia do legity^acyi od 5 Mk.
w y k o n u je  s i ę  z a r a z .

D zieci szkolne i  w o jsk ow i m ają  zniżkę. 
Pow iększania  T abia ' grapy p o leca  nnj taniej
„Teclmieuiii* Lwów, Jabluu ow&kicli 2.

P o d p i s u j c i e  P o l f
I

Konkurs.
Fundacja rod>i»y Sieł&jsHch r spisuje niniejsteni publiczny konkurent
1. jedną zapomogę po makeymalnej kwocie 1250 M e rocznie dla byłych 

i Jtubciatjch właścicieli (mężczyzny lub kobiety) dóbr tabularnych, w grani­
cach dawnej Polski pcłczonycn, religię rzymsko katolicką wyznających, po­
chodzenia sslacheckiego z czasów Rzeczypospolitej polskiej będących, któray 
swe szlachectwo dokumentami wykażą iub w inny sposób nprnwdopodobnią, 
jrzyczem prawo pierwszeństwa mają: pieczętujący się herbem „Starża* (To­
pór) iub herbem z tegoż dzielnicy, tudzież herbem „Jelita".

2. dwa stypendya o r.ctnej maksymalnej sumie 1260 Mk kwaitalnie 
z góry płatnej, cis uciącej się u ł  dzicz obojga płei, pochodzącej od osób 
w ustępie ad 1. wymienionych i te same w»ruaki mającsj z nadmienieniem, 
że jrawu phrwstenstwa bez względu na nazwę herbu przysługuje krewnym 
inudrtora aż do 4-go stopnia.

Zapomoga zostanie nadaną r reguły na trzy lata, stypendya zaś aż do 
ukończenia nauk.

Należycie udokumsntowane ■podania winny być uadeBtane najpóźniej do 
dni a  10 l i p c a  1920 r. w ł ą c z n i e  do podpisanej Kuratorji na ręce Wn-j 
P di Włodaiuiieiy Stołsytkiej, Kraków, ul, Szczepańska 1. 11.

Dr. Juwenal Eoewadomki, przewodniczący kuratoryi,

A U T O B U S Y
Tnrinn 45 H**a 4a>cyGndrowf na 12 Okób, 

j p rKLI  " I U l I I I U  n a  p n e u m a t y c z n y c h  g u m a c h .  -  -

HDellaunay-Beliville“ f f & " 2 S ! r S 3 :  “
o b a  w  n a j l e p s z y m  s t a n ie  n a t y c h m ia s t  d o  u ży c la ^ m a ją  na s p r z e d a ż  

W A R S T A T Y  S L U S A R S K O  -  M E C H A N IC Z N E

SCHMIDT i ZACZKOWSKlg l w ó w , kofernika ia.

MyOia toaletowe
k r a jo w e  I z a g r a n ic z n e

polaca

H u r t ó w u i a  t t r m y

Michał iiackei
Lwów, ul. Ka^iuueizowKka 4

9  jtO*.

% órwkajrai W

Z A K Ł A D  
ś lu s a r s b u - m e c l i a u i c iu r
S te fa n a  K o w a ls k ie g o
we Lwowie, ni. Senatorska 4

a wszelkie roboty w 
lusarstwa i mechaniki 
ie (jo cenach niskich, 

specyalne zabezpie- 
przeciw włamaniu.

M .  H .  K e n n e r
z e g a r m is t r z  

Lw ów , u l. P a ń sk a  1. 6.
•Przyjmuj.^wSzelkie rep.racye 
Za złoto i srebro płacę naj 
3084 wyżsi. ceny. 6—24

T A T T  A  T TT na i)lur0 i ma-X śW J L A J jU  gazyn papieru 
poszukuje się w śródmieściu. 
Zgłoszenia z podaniem ceny 
i objętości do Zarządu Dru­
karni W ł. Łozińskiego, Czar­
nieckiego 12. 3 -1 0

Lsracownla Ju lii W esołej 
Kocuanowsklego 3 11. p.

Wykonuje suknie, kostjmuy 
płaszcze, podług nąjnowszyoh 
zurnali. Przyjmuje przeróbki. 
Ceny bardzo przystępna. 4613

i Varderpbę męgką, damsaą, 
dziecięcą oraz hrankl, por- 

tyery, dywany knpuje 1 sprze­
dąje sklep S M G U W A , ol. 
C horąiczyznalfi. 44419—20

Jadalnia, sypialnia,
salony i  in l,c niebie — fry ­
z jersk ie  kompletne jagno- 
debowe urządzenie okazyj­
nie do nabycia nUoroteumM 
Lwów ui. Leona Sapiehy 34. 

KDTAO 1 SPKZKDAZ.

Kraw iec 3 .  U. Wasser- 
man, Sobieskiego 36,

przyjmuje roboty w zakres 
irawiectwa wchodzące tak ey- 
wilno jak wojskowe. — Oeny 
przystępne. 6324 3—16

id H i l  2lcaiisiAskt«c*,

/'H im m rn n m i  i n t m i  m b u m


